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Z prac Prezydium Rządu

Rozwój przemysłu 
koksowniczego

Jak informuje rzecznik pra­
sowy rządu — 12 bm. Prezy­
dium Rządu rozpatrzyło wstęp­
nie kierunki rozwoju przemy­
słu koksowniczego do 1990 r.. 
zawarte w programie przygoto 
wanym przez Ministerstwo Hut 
nictwa.

Omówiono również sprawy 
związane z pozyskiwaniem i 
efektywnym zużyciem surow­
ców wtórnych; będą one od­
grywać znacznie większą rolę 
w ogólnym bilansie surowco- 
wyrn kraju. (PAP)

Domy wczasowe 
wznawiają 
działalność

W związku z poprawą wa­
runków komunikacyjnych, 
energetycznych i ciepłowni­
czych kraju oraz potrzebą u- 
możliwienia organizacji zimo­
wego wypoczynku urlopowego 
ludzi pracy i ich rodzin. Rada 
Ministrów w porozumieniu z 
CRZZ postanowiła odwołać de 
cyzję o czasowym wstrzymaniu 
działalności domów wczasowo- 
wypoczynkowych.

Rozpoczynanie turnusów 
może następować sukcesyw­
nie, poczynając od HI dekady 
stycznia br., w zależności od 
sytuacji w rejonie położenia 
domu wypoczynkowego i w 
miarę posiadanych zapasów 
opałowych. (PAP)

Terminy zimowych 
ferii szkolnych

Ministerstwo Oświaty i Wy­
chowania informuje, że ferie 
zimowe dzieci i młodzieży szkol 
nej odbędą się w ustalonych 
uprzednio terminach: dla szkół 
podstawowych od 22 stycznia 
do 3 lutego 1979, a dla szkół 
średnich od 5 do 17 lutego 
1979.

Terminy te obowiązują na 
terenie całego kraju z wyjąt­
kiem niektórych województw, 
które decyzją wojewodów — 
ze względu na trudne warun 
kj atmosferyczne — wykorzy­
stują ferie w okresie wcześ­
niejszym.

W związku z powszechną 
przerwą w zajęciach lekcyj­
nych w dniach 2—6 stycznia 
br., rekompensata straconego 
czasu potrzebnego na pełną rea 
lizać ję programu nauczania na 
stąpi w drugim półroczu roku 
szkolnego 1978 79 m. in. przez 
kontynuację zajęć w wolną so 
butę w kwietniu, która miała 
być wolna od lekcji oraz prze 
dłużenie nauki o 3 dni w czer­
wcu br. (PAP)
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Z udziałem H. Jabłońskiego

Inauguracja Międzynarodowego 
Roku Dziecka

13 bm. odbyło się w War­
szawie plenarne posiedzenie 
Polskiego Komitetu Obcho­
dów MRD inaugurujące tym 
samym Międzynarodowy Rok 
Dziecka w naszym kraju. Na 
posiedzeniu przyjęty został 
ogólnopolski program przedsię 
wzięć i inicjatyw podejmowa­
nych przez całe społeczeństwo 
z myślą o szczęściu i bezpiecz­
nej przyszłości wszystkich poi 
stkich dzieci. Do mieszkańców 
miast i wsi Komitet skierował 
„Obywatelskie wezwanie” o 
wzbogacenie programu MRD.

Obrady otworzył przewodni 
czący Rady Państwa Henryk 
Jabłoński. Oto główne tezy 
teso wystąpienia:
• Sprawy dziecka zajmowa 

ły poczesne miejsce w polityce 
państwa od początku istnienia 
Polski Ludowej. Wielkie też 
są zasługi w wychowywaniu 
najmłodszego pokolenia orga-

Polska członkiem
Rady ISO

Polska wybrana została człon­
kiem Rady Międzynarodowej Or­
ganizacji Normalizacji (ISO) na 
lata 1979 — 1981. ISO jest obecnie 
jedna z największych organizacji 
naukowo-technicznych w świeete. 
W 1976 roku ONZ nadała jej sta­
tus specjalistycznej age<ndv w za 
kresie normalizacji. I>o tej mię­
dzynarodowej organizacji należy 
obecnie 86 krajów, reprezentowa­
nych przez krajowe komitety nor 
malizacyjne. (PAP)

Podróż papieża 
do krajów

Ameryki Łacińskiej
W ostatniej dekadzie -stycz- 

n.a bf. papież Jan Paweł I! 
odbędzie podróż do Ameryki 
Łacińskiej. aby wziąć udział 
w trzeciej konferencji eolsko- 
patu krajów tego kontynentu 
w mieście Puebla w Meksyku 
Papież zatrzyma się w Repu- 
olice Dominikańskiej, a także 
leszcze w jakimś kraju, któ­
rego nazwy dotychczas nie 
wymienń.ono. Oczekuje się, że 
na konferencji episkopatu w 
Puebl,i papież wypowie się na 
temat zadań Kościoła w nie­
spokojnym rejonie Ameryki 
Łacińskiej.

Spodziewany przyjazd papie 
ża do Męksyku wywołał —jak 
oodają agencje zachodnie — 
w tym kraiu kampanię, któ- 
"ei celem jest zapobieżenie im 
orezom o charakterze religij­
nym, poza miejscami kultu.

PAP 

nizacji społecznych, zwłaszcza 
Towarzystwa Przyjaciół Dzie­
ci i harcerstwa.

& Szczególne znaczenie w 
wychowaniu dzieci odgrywa 
rodzina. Państwo stara się u- 
mocnić rodzinę, jej trwałość i 
znaczenie jako podstawowej ko 
morki społecznej, niemniej jed 
nak władze państwowe nie mo 
gą rozwiązać wszystkich zwią 
zanych z tym problemów bez 
równoległego wielkiego zaan­
gażowania samego społeczeń­
stwa.

® Pragniemy wszechstron­
nego rozwoju człowieka. Wyni 
ka to z podstawowych zało­
żeń naszego ustroju. Rozwój 
człowieka zależy od charakte­
ru społeczeństwa i treści obo­
wiązujących w nim norm mo­
ralnych. Kształtować postawę 
moralną człowieka można tyl­
ko w społeczeństwie i poprzez 
udział w jego życiu. Im wcze-

Spotkanie z T. Żiwkowem

L. Breżniew przebywa w Bułgarii
13 bm. odbyło się spotkanie 

Todora Ziwkowa. oraz innych 
bułgarskich działaczy partyj­
nych i państwowych z Leoni­
dem Breżniewem i członkiem 
Biura Politycznego KC, sekre­
tarzem KC KPZR, Konstanti- 
nem Gzemienką, którzy przy­
byli do Bułgarii z wizytą przy 
jaźni.

T. Ziwtkow i L. Breżniew 
podkreślili, że KPZR i BPK 
pragną nadał rozwijać proces 
zbliżenia obu krajów w dzie­
dzinie politycznej, gospodar­
czej i kulturalnej.

Podczas spotkania szczegól­
ną uwagę poświęcono sprawie 
wszechstronnej współpracy 
bu łgarsk o-r adziectk ie j. rozoa - 
trzon o zagadnienia współdzia­
łania w gospodarce.

Omawiając sytuację między­
narodową uczestnicy spotkania 
skoncentrowali uwagę na kon 
krewnym -wcieleniu w życie 
koncepcji i propozycji zawar­
tych w deklaracji uchwalonej 
na listopadowej naradzie Do­
radczego Komitetu Politycwne-

Proces porywacza polskiego samolotu
1B bm. w jednej z sal budynku 

zachodnioberlińskiego portu lotni 
czego Tempelhof odbyło się dru­
gie posiedzenie amerykańskiego 
sądu w sprawie Hansa Detlefa 
Alexandra Tiede, który 30 sierp­
nia ubr. po sterroryzowaniu zało­
gi, uprowadził do Berlina Zachód 
niego samolot Polskich Linii Lot 
mczych „Lot-’, odbywający nor­
malny lot rejsowy z Gdańska do 
stolicy NRD — Berlina.

Zeznania pierwszego z przesłu- 

śniej wytworzy się poczucie 
tych związków, im wcześniej 
człowiek pojmie, że w tych 
związkach mieści się zarówno 
jego prawo do opieki jak i je­
go obowiązki, jego współodipo 
wiedzialność, im wcześniej po 
czuje się obywatelem, tym le­
piej i dla niego i dla społe­
czeństwa.
• Wychowanie młodego po­

kolenia i wartość moralną 
człowieka można mierzyć tyl­
ko jego stosunkiem do innych 
ludzi. Tereny, na których wzra 
sta i formuje się przyszły peł­
noprawny członek społeczeń­
stwa to rodzina i szkoła, orga 
nizacja dziecięca, osiedlowy 
plac zabaw czy zwykłe po­
dwórko domowe.
• Poczucie odpowiedzialnoś­

ci za losy najmłodszego po­
kolenia jest istotną częścią 
składową naszej postawy oby 

Dokończenie na str. 2

go — Organizacji Układu War 
szawskiego, którą odbyła się 
w Moskwie.

Wymieniając poglądy, T. Ziw 
kow i L. Breżniew podkreślili 
ogromne znaczenie zwycięstwa 
sił patriotycznych Kambodży 
dla ustabilizowania sytuacji w 
Azji Południowo-Wschodniej. 
LRB i ZSRR, będą solidarne z 
narodem kambodżańskim w 
jego pracy nad budową poko­
jowej, niezależnej, demokra­
tycznej, niezaangażowanej 
Kambodży, idącej drogą socja 
lizmu.

☆

W drodze do Bułgarii Leonid 
Breżniew i towarzyszący mu czło 
nek Biura Politycznego, sekretarz 
KC KPZR, Komstantin Czernien- 
,ko. zatrzymali się na terytorium 
Mołdawskiej Socjalistycznej Repu 
bitki Radzieckiej, gdzie spotkali 
sie z przywódcami republiki.

Kierownictwo mołdawskie poin­
formowało ich o pracy organiza­
cji partyjnych i radzieckich, o 
tym co robi sie w republice w ce 
lu dalszego wzrostu potencjału 
gospodarczego, rozwoju nauki i 
kultury oraz podniesienia dobro­
bytu ludzi pracy. (PAP) 

chiwanych świadków, amerykań­
skiego dowódcy ochrony lotniska 
Tempelhof, ppłk. Golde wykazały, 
że porywacz zaplanował uprowa­
dzenie polskiego samolotu i zrea­
lizował swój plan z zimną krwią. 
Nie bacząc na niebezpieczeństwo 
zagrażające wszystkim pasażerom 
sterroryzował załogę samolotu, gro 
żąc zastrzeleniem stewardessy, 
jeżeli samolot nie wyląduje na jed 
nym z lotnisk zachodnioberliń- 
skich. (PAP)

Cena 1 zł
Wvd. AB

Intensywne prace przy budowie „Ursusa II" nie przeszkodziły zało­
dze w wykonaniu ubiegłorocznego planu w 100 procentach. W 
tym roku wśród ponad 60 000 traktorów będą także ciągniki li- 

c cencyjne.
Na zdjęciu: ostatni przegląd ciągników C-330.

CAF — fet. Walczak

Zebrania sprawozdawcze

Uznanie dla budowniczych
gazociągu „Sojuz“

w podstawowych ogniwach PZPB
Przeniesieniem treści XIII Plenum KC PZPR na grunt 

konkretnych środowisk, tam gdzie rozstrzygają się sprawy 
związane z wykonaniem zadań społeczno-gospodarczych w 
br. będą rozpoczynające się w III dekadzie stycznia zebrania 
sprawozdawcze we wszystkich podstawowych ogniwach 
partii.

Uczestnicy zebrań — blisko 3-milionowa rzesza członków 
i kandydatów PZPR — dokonają wnikliwej oceny skutecz­
ności pracy partyjnej w bieżącej kadencji i określą główne 
zadania jakie należy podjąć i zrealizować w 1979 r. Ta 
wszechstronna ocena działalności obejmie swym zasięgiem 
około 75 000 podstawowych i blisko 36 000 oddziałowych or­
ganizacji partyjnych w całym kraju.

Podstawową wytyczną dla przeprowadzenia ocen i okre­
ślenia zadań do końca br. stanowią treści referatu „O pełne 
wykonanie zadań społeczno-gospodarczych w 1979 r., o kształ­
towanie partyjnej odpowiedzialności w ich realizacji” wy­
głoszonego przez I sekretarza KC PZPR — Edwarda Gierka 
na XIII Plenum KC PZPR.

Gwarancją, że zebrania staną się szeroką' płaszczyzną do 
szczerej, rzeczowej i wnikliwej partyjnej debaty są szeroko 
rozwinięte przygotowania do kampanii. Wiązały się one m. 
in. z oeeną realizacji przez wszystkich członków i kandyda­
tów PZPR partyjnych zadań. W przygotowaniach do zebrań 
uczestniczy szczególnie liczna grupa członków organizacji 
partyjnych. Konkretyzując ofensywny program działalności na 
najbliższy czas określano w toku przygotowań do zebrań naj­
ważniejsze negatywne zjawiska i źródła słabszych stron 
pracy organizacji partyjnej w zakładach przemysłowych i in­
stytucjach.

po-niosłość rozpoczynających się zebrań wynika także z fak­
tu, że na podstawowych organizacjach partyjnych spoczywa 
szczególna odpowiedzialność, aby decyzje dotyczące zakładu, 
spraw produkcji i załogi były zgodne także z interesem ogól­
nospołecznym, aby w pełni odpowiadały podstawowym zało­
żeniom polityki partii.

Podczas zebrań, które zgodnie z decyzją Sekretariatu KC 
PZPR odbywać się będą do połowy marca br. nie ma tema­
tów i spraw, których nie można by podjąć. W ostatecznym 
efekcie liczyć się będą konkretność przyjmowanych wnios­
ków, ofensywność programu pracy, wychodzenie naprzeciw 
problemom najistotniejszym, a w rezultacie — dalsize umoc­
nienie jedności i siły całej partii. (PAP)

Dekoracja 53 osób odznaczeniami państwowymi

W uznaniu zasług przy bu­
dowie gazociągu „Sojuz”, Ra­
da Państwa PRL przyznała 
wysokie odznaczenia grupie 
specjalistów polskich, którzy 
wnieśli szczególnie ważki 
wkład organizatorski i produk 
cyjny w realizację tej inwesty 
cji.

W piątek w , Charkowie 
(UkraSnia), gdzie znajduje się 
sztab budowy poflskiegio edein. 
ka magńistrali, odbyła się uno 
czystość dekoracji odznaczenia 
ml 53 osób.

Order Sztandan-u Pracy I 
klasy otrzymał dyrektor na­
czelny budowy, Zdzisław Gór 
ski. Order Sztandaru Pracy 
II klasy pełnomocnik KC 
PZPR d. s. budowy Stanisław 

Bętkowski. Krzyże Oficerskie 
Orderu Odrodzenia Polski o- 
trzymali: główny specjalista 
budowy. Stanisław Banach i 
zastępca dyrektora naczelnego 
budowy. Eugeniusz Grodzki.

Specjaliści polscy mają już 
na swoim koncie wykonany w 
ubiegłym roku z 10-miesiecz- 
nvm wyprzedzeniem 583-kilo- 
metnowy odcinek zmontowa­
nych i ułożonych rur gazocią­
gu. Całkowita długość magi­
strali .Sojuz” wspólnej inwe­
stycji krajów RWPG — wyro 
S'i 2700 km. Łączy ona nowo­
czesne zakłady przerobu ga­
zu ziemnego w Orenburgu pod 
Uralem, poprzez Ukrainę z za 
chodnią granicą ZSRR. (PAP>.

PAP

Koła imperialistyczne komplikują 
sytuację na Bliskim Wschodzie

■■
krótko + króiko + Krótko + krótko + krótko + krótko + krótko + krótko

W Damaszku opublikowano oś­
wiadczenie narady partii komuni­
stycznych i robotniczych krajów 
arabskich, która odbyła sie w sto 
licy Syrii, w grudniu ubr. W oś­
wiadczeniu podkreśla sie. że ko­
ła imperialistyczne, przede wszy­
stkim Stany Zjednoczone, nasili­
ły ostatnio wysiłki w celu ponow 
nego skomplikowania stosunków 
międzynarodowych, wzmożenia 
wyścigu zbrojeń, zdławienia ru­
chów narodowowyzwoleńczych.

Przeciwstawiając sie niebezpiecz 
»ym planom imperialistów które 
przybrały wyraźny kształt na wa­
szyngtońskiej sesji NATO w ma­
ju 1978 roku, Związek Radziecki i 
inne kraje socjalistyczne — stwier 
dza się w oświadczeniu — pro­

wadza pryncypialna i konsekwent­
na politykę zmierzajaca do umoc­
nienia pokoju, pogłębienia odprę­
żenia. rozbrojenia, poparcia wal­
ki narodowowyzwoleńczej. do 
przyznania wszystkim państwom i 
narodom prawa do niepodległości 
i suwerenności.

Oświadczenie potępia nowe po­
czynania polityczne kierownictwa 
chińskiego, a w szczególności po­
parcie przez Pekin zdradziecKich 
porozumień z Camp David. zacieś 
nienie współpracy z imperializ­
mem amerykańskim wymierzonej 
przeciwko Związkowi Radzieckie­
mu, knowania przeciwko siłom 
socjalistycznym i narodowowyz­
woleńczym z Azji Południowo- 
Wschodniej. (PAP)

Wspólne ćwiczenia
Jak poinformowała TASS, w 

dniach 2—7 lutego br. planuje się 
przeprowadzenie wspólnych ćwi­
czeń armii czechosłowackiej i ra­
dzieckiej na terytorium CSRS w 
rejonie Pilzna. Czeskich Budziejo 
wic. Hradca Krak>vej oraz Cze­
skiej Lipy. Ćwiczenia mieć będą 
kryptonim „Drużba—79”. a ich će 
lent będzie podniesienie poziomu 
wyszkolenia oraz współdziałania 
różnych rodzajów wojsk. W ćwi­
czeniach uczestniczyć będą woj­
ska lądowe oraz lotnictwo — w 
kumie około 26 000 żołnierzy.

Dar harcerzy na CZD
W kwaterze głównej Związku 

Harcerstwa Polskiego w Warsza­

wie 13 bm. przekazano na rece 
przewodniczącego Społecznego Ko 
mitetu Budowy Pomnika-Szpital a 
CZD min. J. Wieczorka, kolekcję 
ponad 20 obrazów ilustrujących 
najpiękniejsze polskie baśnie.

Wypowiedź H. Schmidta
Na konferencji prasowej, któ­

ra od.była się 12 bm. w Bonn, kan 
clerz H. Schmidt oświadczył, że 
rząd Republiki Federalnej Nie­
miec przykłada dużą wagę do za 
kończenia w najbliższym czasie 
drugiej fazy radziecko-amerykań- 
skich rokowań w sprawie ogra­
niczenia zbrojeń strategicznych — 
SALT II. Jego zdaniem porozu­
mienie nie tylko powinno być 

wkrótce uzgodnione, lecz również 
szybko ratyfikowane.

Bez udziału Chin
Chiny nie zajmą swego miejsca 

w genewskim Komitecie Rozbro­
jeniowym, którego pierwsza po 
reorganizacji sesja odbędzie się 24 
stycznia. Wiadomość pedała Agen 
cja France Presse, powołując się 
na miarodajne źródła w Genewie.

Budżet wojskowy RFN
Ogromne .środki finansowe prze 

znacza się w RFN na wyposaże­
nie Bundeswehry w nowe rodza­
je broni. Wydatki na cele woj- 
skęwe wyniosą, uwzględniając tyl 

ko budżet Ministerstwa Obrony 
— blisko 37 mld. marek.

Druga sesja trybunału
Obradujący w Kolonii tzw. try 

buna-ł Russella na swojej drugiej 
z kolei. sesji poświęconej ocenie 
sytuacji w dziedzinie praw oby­
watelskich w RFN stwierdził, że 
w wielu dziedzinach życia Repu­
bliki Federalnej są naruszane i 
ograniczane prawa człowieka.

Niemal jednomyślnie
Deputowani bawarskiej CSU do 

Bundestagu niemal jednomyślnie 
opowiedzieli się przeciwko zniesie 
nlu przedawnienia dla winnyćh 
popełnienia morderstwa, czyli dla 
ścigania zbrodniarzy biltleirow* 
staich.
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’ odGEOSy
Era prawdziwej wolności 
i niezawisłości Kambodży

IM ajbar dziej genialne
" odkrycia wstrząsnęły 

niejednokrotnie swoją pro­
stotą. Coś takiego zdarzyło 
się ostatnio w jednym z 
miast wojewódzkich. Po­
dobnie jak wszędzie, rów­
nież tam szukano możliwo 
ści bardziej racjonalnej gos 
podarki energią elektrycz­
ną. W ramach tych badań 
stwierdzono między innymi, 
iż w rok po oddaniu nie­
których nowych fabryk do 
użytku jasność oświetlenia 
spada w nich o połowę! Ste­
reotypowy tok myślenia na 
kazywałby w takim przy­
padku zwiększyć liczbę lub 
rroc punktów oświetlenio­
wych. W dobie reżimu ener 
getycznego szukano jednak 
innego rozwiązania. I znale 
ziono. Należy częściej myć 
żarówki a także okna!

Jak widać — ścierka i wo 
da mogą być skutecznym 
środkiem w walce z deficy 
tern energetycznych mocy, 
a także w zabiegach o prze 
strzeganie zasad behape. Bo 
przecież więcej światła ozna 
cza również lensze warun­
ki pracy, na których zracze 
nie kładzie nacisk ubiecło- 
tygodniowa uchwała Biura 
Politycznego KC PZPR.

KM

Inauguracja Międzynarodowego 
Roku Dziecka

Dokończenie ze str. 1 
watelskioj, naszego stosunku 
do społeczeństwa jako całości.

Zabierając z kolei głos wi­
ceprzewodniczący OK FJN — 
Wit Drapich stwierdził, że wy 
nikłem pracy komitetów obcho 
dów MRD w Polsce było zgło 
szenie ponad 2 000 inicjatyw 
społecznych, zmierzających do 
dalszej poprawy warunków 
socjalno-bytowych naszych dzie 
ci, do rozszerzenia działalności 
wychowawczej i opiekuńczej. 
Powstaną m. in. nowe mini 
żłobki, ogniska przedszkolne, 
świetlice dziecięce, place gier 
i zabaw. Wiele inicjatyw wy­
biega swoim charakterem i 
znaczeniem poza granice nasze 
go kraju, jak np. uruchomienie 
części klinicznej Pomnika — 
Szpitala Centrum Zdrowia 
Dziecka.

Po przypomnieniu polskich 
inicjatyw na rzecz dziecka 
zgłaszanych na forum między­
narodowym, mówca stwier­
dził, że przyjęcie przez ONZ 
polskiego projektu konwencji 
o ochronie praw dziecka by­
łoby ukoronowaniem obcho­
dów Międzynarodowego Roku 
Dziecka na całym świecie.

Następnie delegacja zuchów 
i harcerzy złożyła meldunek 
o przystąpieniu ZHP do reali­
zacji zadań związanych z 
Międzynarodowym Rokiem 
D ziecka. Wyr aża j ąc gł ę bo ki e 
zadowolenie, że sprawy dzieci 
są tak ważne dla całego świa 
ta, harcerze stwierdzają w 
meldunku, że wszędzie tam, 
gdzie będzie to możliwe staną 
do pomocy starszym przyjacio 
łom.

W dyskusji podkreślano, że 
Międzynarodowy Rok Dziecka 
stanowi okazję do zaprezento­
wania osiągnięć naszego kraju 
w działalności opiekuńczej i 
wychowawczej. Powinien on 
jednocześnie stanowić począ­
tek długofalowej działalności 
służącej dobru i szczęściu dzie 
ci. Zgłaszano kolejne przedsię 
wzięcia mające na celu popra­
wę opieki zdrowotnej nad 
dziećmi, zapewnienie im co­
raz lepszych warunków nauki, 
bezpieczeństwa na ulicach i 
drogach, wypoczynku i roz- 
rywki.

Na zakończenie obrad przy­
jęto „Wezwanie obywatel­
skie” o wzbogacanie programu 
Międzynarodowego Roku Dzie 

cka. Dokument stwierdzając, 
że wszechstronny rozwój dzie­
ci należy do najważniejszych 
zadań polityki społecznej pań­
stwa, wzywa wszystkich mie­
szkańców miast i wsi do oka­
zania dzieciom jak najwięcej 
serca, pomocy i dobrej woli.

Nasze inicjatywy i starania 
dla dobra polskich dzieci — 
wspólnego bogactwa narodu, 
jego nadziei i przyszłości — 
głosi wezwanie — włączmy do 
ogólnonarodowego czynu z o- 
kazji 35-lecia Polski Ludowej. 
Wierzymy, że hasło „Wszystkie 
dzieci są nasze” znajdzie zro­
zumienie i poparcie we wszy­
stkich krajach, będzie służyło 
najdonioślejszej sprawie na­
szych czasów — realizacji pra 
wa do życia w pokoju.

☆
„O uśmiech dla wszystkich 

dzieci” — pod tą nazwą w Sa 
li Kongresowej Pałacu Kul­
tury i Nauki w Warszawie od 
był się 13 bm. uroczysty kon­
cert z okazji inauguracji Mię­
dzynarodowego Roku Dziecka.

Na widowni obecny był prze 
wodniczący Rady Państwa — 
Henryk Jabłoński. (PAP)

Zwycięstwo Zjednoczonego 
Frontu Ocalenia Narodowego 
Kambodży otworzyło nową 
erę w historii tego kraju, erę 
prawdziwej niezawisłości i 
wolności, kiedy kraj nie jest 
podporządkowany żadnemu 
obcemu państwu.

Przebywający w Hained. na 
siódmej sesji Prezydium Or­
ganizacji ♦ Solidarności Naro­
dów Azji i Afryki 'sekretarz 
generalny KC Zjednoczonego 
Frontu Ocalenia Narodowego 
Kambodży, Roh Samay wystą 
pił 13 bm. na konferencji pra 
sowej. Poinformował on, ze 
walki na terytorium Kambo­
dży zakończyły sie i cały kraj 
jest we władzy narodu. 
Stwierdził, że w momencie 
wyzwolenia stolica Phnom 
Penh była bezludnym, mar­
twym miastem.

Mówiąc o losde przywódców 
obalonego reżimu: Pol Pota i 
lenga Sary’ego — Samay dał 
do zrozumienia, że najpraw- 
dopodobniej znajdują sie oni 
na terenie Chin. W imieniu 
Rewolucyjnej Rady Ludu 
Kambodży Samay stwierdził 
zdecydowanie, że klika Pol 
l’ota — lenga Sary’cgo niko­
go już nie reprezentuje i nie 
ma prawa uczestniczyć w mie 

dzynarodowych spotkaniach 
w charakterze przedstawicie­
la Kambodży.

Samay poinformował, że w 
pierwszym tygodniu stycznia 
br. rozpoczął się proces po­
wracania ludności kambodżań 
skiei do poprzednich miejsc 
zamieszkania. Rada Rewolu­
cyjna musi sie zatroszczyć i 
zaopatrzenie ludności w żyw 
ność, trzeba przywrócić w kra 
ju obrót towarów i pieniędzy, 
stworzyć rynki i handel.

&
, 11 bm. Rada Bezpieczeństwa 
ONZ podjęła, wbrew stanowi 
sku prawowitego rządu Kam­
bodży, decyzję w sprawie roz­
patrywania sytuacji w tym 
kraju, zgodnie z wnioskiem 
przedłożonym przez nieistnieją 
cy już reżim Pol Pota-Ienga 
Sary’ego. Przeciwko umiesz­
czaniu tej sprawy na porządku 
obrad wystąpili dwaj członko 
wie Rady: Związek Radziecki 
i Czechosłowacja, zwracając 
uwagę na fakt, że podstawą 
do zwołania posiedzenia Rady 
był dokument wystosowany 
przez „rząd” który nikogo już 
nie reprezentuje, a także pod 
kreślając, że debata będzie sta 
nowie ingerencję w wewnątrz 
ne sprawy Kambodży. (PAP)

Jak informuje Państwowa 
Komisja Cen, z dniem 13 
stycznia br. podwyższa się ce­
ny detaliczne benzyny oraz 
olejów i smarów samochodo­
wych. Ceny detaliczne etyliny 
94 i 78 oraz ceny oleju napę­
dowego wzrastają o 1 d 1 
litr.

Wzrastają także opłaty za 
korzystanie z taksówek osobo- 
Mych, przy czym dotyczą one 
jedynie opłaty za pierwszy ki 
lornetr jazdy (o 2 zł przy jaz­
dach dziennych i 3 zł przy jaz 
dach nocnych).

Opłaty za przejazdy autobu­
sami w komunikacji PKS i w 
komunikacji miejskiej oraz o- 
płaty za korzystanie z taksó- 
Wćk" bagażowych — pozostaja 
na dotychczasowym poziomie.

Decyzja ta podyktowana 
jest kolejnym wzrostem cen 
zakupu ropv naftowej na ryn­
kach zagranicznych i wzro­
stem wydatków na jej import. 
W tej sytuacji, bardziej osz- 
czędne zużywanie paliw staje 
się ważnym zadaniem całej 
gospodarki narodowej. W od- 
nles:entiu do jednostek gospo­
darki uspołecznionej, znalazło 
to wyraz w podjętych estattouo 
decyzjach rządu o rac^onaliiza 
cji gospodarki paliwami w 
prze d.s ięb; ar stwach państwo- 
wych. spółdzielczych, w zjed­
noczeniach i resortach.

Wprowadzana obecnie zmia­
na cen detalicznych paliw 
płynnych powinna przyczynić 
się do bardziej iracjonalmego 
ich zużywania także przez iin." 
dV widuałnych nabywców.

Obecna, niewielka w swej 
skali, zmiana cen benzyny, 
olejów silnikowych i smarów

Od 13 stycznia litr benzyny 
i olejów droższy o złotówkę

samochodowych wiąże się bez 
pośrednio ze znacznym pod­
niesieniem cen ropy na ryn­
kach światowych. A, jak wia­
domo, właśnie import pokry­
wa niemal całe nasz& zapotrze 
bowanie krajowe na ten waż­
ny surowiec: jedynie około 
4 procent potrzeb zaspokaja­
my własną ropą.

Ze zwyżkami światowych 
cen ropy mamy do czynienia 
cii szeregu już lat. Dla przy­
pomnienia ■— od roku 19(0, 
ceny tego surowca wzrosły bli 
sko 7,5 raza. Ostatnia decyzja 
państw — głównych producen 
iow i eksporterów ropy nafto­
wej, zrzeszonych w OPEC, 
podnosi jej ceny w ciągu ro- 
Ku bieżącego o dalsze 14,5 
proc. Trzeba tu dodać, że 
wskaźnik ten dotyczy tzw. ro­
py wzorcowej, co oznacza, że 
cena np. ropy lekkiej (najbar­
dziej wartościowej) może wzro 
snąć w jeszcze większym stop­
niu.

Operując liczbami bez­
względnymi: tona ropy będzie 
kosztowała w br. średnio o 9 
— 9,5 dolara więcej, czyli pod 
niesie się z 97 dolarów w ubie 
głym roku do 106 —• 107 dola 
rów. Tylko jedna tona — a 
przecież z krajów zrzeszonych 
w OPEC sprowadzimy w 1979 
roku około 3,5 min ton, czyli 
20 procent całej importowanej 
ropy naftowej. Siłą rzeczy, 
muszą wzrosnąć także nasze 
koszty wyrobów petrochemicz 

nych, w tym głównie benzyny, 
olejów napędowych i smarów.

W tej sytuacji nieodzowne 
staje się bardziej oszczędne 
wykorzystywanie wszelkich 
materiałów pędnych — zarów­
no przez przedsiębiorstwa gos 
podarki uspołecznionej jak i 
przez prywatnych posiadaczy 
pojazdów mechanicznych. Pod 
niesienie cen krajowych, acz­
kolwiek tylko o 1 zł na 1 litrze 
Lenzyny, a także oleju silnika 
wego (a zatem nie idzie tu o 
dochody z tej operacji, bo te 
są niewielkie) powinno skło­
nić niejako dodatkowo — po­
za normalnym obywatelskim 
poczuciem obowiązku oszczę­
dzania i racjonalności zużycia 
— użytkowników . pojazdów 
do rzeczywiście oszczędnego i 
racjonalnego ich użytkowania, 
w tym także i do pewnego u- 
graniczenia zakupów produk­
tów naftowych. Należy bo­
mem wskazać — co potwier 
dzają przeprowadzone analizy 
— że dotychczasowy wzrost 
sprzedaży tych produktów 
jest szybszy, niż przyrost licz 
by samochodów.

Równocześnie ze zmianą 
cen detalicznych materiałów 
pędnych — trzeba było rów­
nież odpowiednio uwzględnić 
wzrost kosztów eksploatacji 
taksówek (ponad 95 procent 
taboru taksówkowego jest w 
posiadaniu prywatnym, a ich 
właściciele zaopatrują się po 
cenach detalicznych). Wymaga 
to podwyżki taryfy o około 5 

procent. Zapewnia ją podnie­
sienie opłaty tylko za pierw­
szy kilometr jazdy o 2 zł w 
dzień i 3 zł w nocy, przy po­
zostawieniu bez zmian opłat 
za następne kilometry oraz po 
stój. Dodajmy, że nie podwyż 
sza się taryfy taksówek baga­
żowych. Opłaty te sq stosun­
kowo wysokie i gwarantują 
niezłą rentowność właścicie­
lom bagażówek. Nie ulegają 
także podwyżce opłaty za prze 
jazdy autobusami w komuni­
kacji PKS i w komunikacji 
miejskiej.

Niezależnie od samych de­
cyzji cenowych, które wiążą 
się z elastycznym i. łagodnym 
reagowaniem na zmiany cen 
światowych, trzeba wszędzie 
wprowadzić na trwałe mądre, 
przemyślane zasady racjonali­
zacji zużycia ropy i jej pochod 
nych. Praktyka taka jest zre­
sztą stosowana w wielu kra­
jach świata, nawet w tych, 
które bogate są we własną ro­
pę i inne surowce.

Trzeba tu przypomnieć, że 
tak w ostatnich latach,^.k i 
obecnie, obserwuje się w wiek 
szóści krajów systematyczny 
wzrost cen detalicznych matę 
rialów pędnych. Żadnej bo­
wiem gospodarki, w tym i na 
szej, nie stać na nie uwzględ­
nienie ruchu cen światowych 
przy imporcie i na nieograni­
czony import ropy.

Trzeba więc szanować każdy 
kilogram czy litr tego surow­
ca. produkowanych z niego toy 
robów. Mamy na tym polu 
bez wątpienia bardzo duże re­
zerwy, których ujawnienie i 
wykorzystanie jest obecnie tak 
nakazem ekonomicznym, jak i 
społecznym.

TADEUSZ SAPOCIŃSKI

Leśnym zwierzętom 
wciąż potrzebna jest pomoc
Po fali silnych mrozów i obfi­

tych opadów śniegu nastąpiła 
wprawdzie odwilż, ale nie ownacza 
to, iż ocieplenie poprawiło wam 
ki bytowania leśnych zwierząt i 
ptactwa. Przedtem śnieg utrudniał 
zwierzynie dostanie się do mchu 
i nasion chwastów, obecnie unie­
możliwia to skorupa lodowa, któ­
ra utworzyła się na wolnej war­
stwie przy ziemi. Służba leśna i 
członkowie kół Polskiego Związku 
Łowieckiego spieszą z pomocą 
zwierzętom nie tylko przez napeł 
nianie karmą paśników, lecz tak­
że przez kruszenie lodowej war­
stwy na powierzchni ziemi w la­
sach i na polach. Korzystają przy 
tym z traktorów, udostępnianych 
przez państwowe gospodarstwa roi 
ne i spółdzielnie kółek rolniczych.

Trudne warunki zimowania zwie 
rząt wykorzystują kłusownicy. 
Przy założonych sidłach wykłada 
ją trochę karmy, aby zgłodniałą

Udana akcja ratownicza ną wodach 
Zatoki Piotra Wielkiego

W ubiegłvm tygodniu w Za*oee 
Piotra Wielkiego przeprowadzono 
niebywała operacje ratownicza, 
której stawka było życie 2810 wed 
kn.rzy dryfujących na ogromnej 
krze lodowej w kierunku Morza 
tapońsiktego. Uczestniczyło w niej 
20 statków, 3 śmigłowce i 1 samo­
lot. Dzięki dużej sprawności, one 
ratywności i odwadze służb ratow 
niczych dwudniowa walka o ży­
cie uwieńczona została pełnym suk 
cesem — wszystkich uratowano.

Jak informuje dziennik „Komso 
molskaja Prawda’’, w sobotę fi bm. 
rano kilka tysięcy amatorów świe 
żych ryb wyruszvło z Władyw^o 
ku w pełnym rynsztunku polar­
nym na połowy w przeręblach Za 

zwierzynę łatwiej złapać. Wszy­
scy zatem, którzy niosą pomoc 
zwierzętom, mają obowiązek likwi 
dowania tych pułapek i tropienia 
kłusowników. Schwytani na górą 
cym uczynku, są surowo karani.

Najtrudniejsze warunki dla zwie 
rząt panują w rejonie nadleśnictw 
Trzcianka i Krzyż (Pilskie) i tam 
też szczególnie mobilizuje się ludzi 
i sprzęt do likwidowania lodowej 
skorupy, w tych rejonach spotka 
no już pojedyncze sztuki padłej 
zwierzyny płowej, co na razie 
myśliwi traktują jako naturalną 
selekcję; przede wszystkim giną 
bowiem sztuki słabe. Niemniej 
jest to sygnał do zwiększenia Ople 
ki nad zwierzę'a mi. Zima się do­
piero zaczęła, a na ogół najbar­
dziej nas ona nęka śniegiem i mro 
zem na przełomie lutego i mar­
ca. Tc koła PZU, które zapomnia 
ły zgromadzić odpowiednie zapa­
sy karmy dla zwierzyny, teraz 
czym prędzej je uzupełniają, (zd) 

toki Piotra Wielkiego, mimo na- 
dayirnych przez telewizję ostrze­
żeń. bv nic wychodzić na lód. Do 
wędkowania zachęcała jednak db 
bra pogoda.

Katastrofa nadeszła w południe 
podczas przypływu, gdy nadwatlo 
ny przez odwilż lód pękł. Począt­
kowo łagodny powiew, zmienił się 
o godz. 15 w noludn:owo-wschod­
ni szkwał o sile 7 stopni. Ogrom­
na kra poczęli dryfować W kie­
runku otwartego morza i w cią­
gu kwadransa oddaliła s’e od przy 
brzeżnego lodowca o 400 metrów.

Wszystkich wędkarzy uratowano. 
Była to największa akcja radziec 
kiej Państwowej Służby Ratow­
niczej. (PAP)

KRONIKA DNIA Koziołki"
I LOSOWANIE
5, 10, 15, 27, 41

Przeładunek zboża z ZSRR POGODA
OGÓLNOPOLSKA NAGRODA DLA UCZENNICY Z KONINA

W Ogłaszanym od kilku lat prze« Zarząd Główny Ligi Ochrony 
Przyrody końkureić na najlepszą pisemną pracę maturalną z zakre­
su oćhrony i kształtowania środowiska, w tym roku zwyciężyła ab­
solwentka Liceum Ogólnokształcącego nr 1 w Koninie im. Tadeusza 
Kościuszki — Wiesława Waleriańczyk. Tematem jej pracy były pro­
blemy bardzo aktualne dla regionu — „Badanie przydatności psze­
nicy, lucerny i grochu do rekultywacji terenów zniszczonych przez 
górnictwo odkrywkowe, na przykładzie odkrywki «Pątnów» i kopalni 
węgla brunatnego aKónin^”. (woj)

II LOSOWANIE
12, 14, 18, 41, 44 

końcówka banderóŁi 37333

III LOSOWANIE
14, 19, 34, 38, 49

Mimo niesprzyjających wa- 
ruinków atmosferycznych, od 
pierwszych dni nowego reku 
utrzymuje siię wysoki rytm 
przeładunków w s<uchvm aor­
cie przygranicznym Chełm — 
Dorohusk.

12 bm. dotarła tu z ZSRR

pierwsza w br. 
tia radzieckiej

500-tonowa par
pszenicy. O- 

prócz zboża polscy kolejarzę 
z Chełma j Dorohuska przeła-
dgwują tak-że każdego dnia 
kilka tvsięcv ton radzteckiego 
ctiewria. paliw i nawozów mi 
neralnych. (PAP)

Poznańskie Biuro Prognoz Insty
tutu Meteorologii Gospodarki
Wodnej przewiduje na dziś w Wi’l 
kopolsce: zachmurzenie duże, o- 
kresami opady śniegu.

Temperatura minimalna od mi­
nus 6 do minus 8 stopni, maksy-

SUKCES SZAMOTULSKIEJ KAPELI

Redakcja „Chłopskiej Drogi”, pisma Komitetu Centralnego PZPR,
po raz siódmy zorganizowała konkurs 
Pocka dla twórców ludowych. Ostatnio 
Warszawą odbyło się wręczenie nagród, 
widualnych.

Zespołową nagrodę „Chłopskiej Progi”

artystyczny imienia Jana 
W Podkowie Leśnej pod 

Przyznano 6 nagród indy-

otrzymała rodzinna kapela
Orlików z Szamotuł (Poznańskie), śpiewaczka ludowa Maria Orli- 
kowa i muzycy — jej mąż Władysław oraz syn Marian. Występ 
Orlików bardzo podobał się, zwłaszcza repertuar i Wykonanie lu­
dowych przyśpiewek, (emp)

,G l O S W I 6 u K O P O U S K I”
Adres pocztowy: skrytko nr 1074 60-959 Poznań.

3 x 10
1. 1, 8

Toto-lotek"
I LOSOWANIE

3, 9, 26, 28, 35, 42 dod. 43

II LOSOWANIE
11, 14, 15, 30, 40, 44 

końcówka banderoli 5584

Nadal napięta sytuacja w Iranie

Posiedzenie Rady Regencyjnej
W Iranie utrzymuje się na­

pięta sytuacja. W wielu mia­
stach, m. in. w Szirazie, Ahwa 
zie, Reszcie, Tabrizie i innych 
odbyły się pochody i zgroma­
dzenia, których uczestnicy do­
magali się ustąpienia szacha.

W niedzielę po południu od 
było się w Teheranie pierwsze

posiedzenie nowoutworzonej 
Rady Regencyjnej, co zostało 
przyjęte przez miejscowych 
obserwatorów politycznych 
jako zapowiedź rychłego wy­
jazdu szacha Rezy Pahlawi z 
kraju.

Treść obrad tego gremium 
nie jest znana. (PAP)

a minus 3 do minus 5
stopni. Wiatry przeważnie umiarko 
wane (5—7 m/sek.) z kierunków 
północno-zachodnich.

Wczoraj o godz 19 zanotowano 
następujące temperatury: w PozM 
niu minus 4 stopnie, w Kaliszu 
minus 4 stopnie, w Koninie mrnu« 
5 stopni, w Lesznie minus 3 stop­
nie, w Pilę minus 3 stopnie; ciś- 
nienię 757 mm.

Dzisiejszy serwis infoonocyry 
opracował Andrzej Piechocki.
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Inicjatywy Watykanu

Proces odprężenia na świecie
uczymc nieodwracalnym

Przeszło jedenaście lat 
temu, w grudniu 1967 r. 
papież Paweł VI wystąpił 

z orędziem w sprawie prokla­
mowania dnia 1 stycznia sta­
łym międzynarodowym dniem 
pokoju. Apel papieża został 
przekazany sekretarzowi gene 
ralnemu ONZ, szefom wszyst­
kich rządów, zwierzchnikom 
chrześcijańskich i niechrześci­
jańskich wyznań religijnych 
oraz kierownictwom najważ­
niejszych organizacji międzyna 
rodowych. Inicjatywa Pawła 
VI spotkała się z powszech­
nym, przychylnym przyjęciem.

Z dniem 1 stycznia 1971 roku 
Paweł VI ogłaszał z okazji 
każdego kolejnego światowego 
dnia pokoju jedno naczelne ha 
sło: w roku ubiegłym hasło to 
brzmiało „Nie — dla przemo­
cy, tak — dla pokoju”. W liip- 
cu 1978 roku na krótko przed 
swą śmiercią Paweł VI ogło­
sił następujące hasło na świa­
towy dzień pokoju 1979: „Aby 
osiągnąć pokój, trzeba wycho 
wywać dla pokoju”. Wykonu­
jąc testament swego poprzed­
nika Jan Paweł II obwieścił to 
hasło w swym noworocznym 
orędziu pokojowym.

Idea wychowania dla pokoju 
wysunięta przez Edwarda Gier 
ka na forum ONZ w 1974 r. zy­
skuje z biegiem czasu coraz 
większe uznanie na całym świe 
cie. Potwierdzenie i rozwinię­
cie tej idei w przemówieniu

Edwarda Gierka na Konferen 
cji Bezpieczeństwa i Współpra 
cy w Europie w 1975 roku, * 
także specjalny dokument w 
sprawie wychowania dla po­
koju przedstawiony przez dele 
gację polską na spotkaniu bel 
gradzkim w listopadzie 1977 
roku oraz ostatnia deklaracja 
o wychowaniu społeczeństw 
w duchu pokoju wniesiona 
przez Polskę w ONZ — wszy 
stko to wychodzi naprzeciw 
dążeniom narodów do uczynie­
nia pokoju trwałą i powszech 
ną rzeczywistością. Podjęcie 
idei wychowania dla pokoju 
przez najwyższe zwierzchni­
ctwo Kościoła katolickiego jest 
jednym ze znamiennych i zna­
czących przejawów tego zja­
wiska.

Papież Paweł VI w ostatnich 
latach swego życia uczynił 
wiele dla budowy trwałego po 
koju. Trzeba tu przypomnieć 
kilka faktów z ostatnich lat, a 
przede wszystkim to, że sekre 
tarz Rady d.s. Publicznych 
Kościoła, arcybiskup Agostino 
Casaroli w 1975 roku — wraz 
z przedstawicielami państw 
uczestniczących w KBWE pod 
pisał helsiński akt końcowy w 
imieniu Stolicy Apostolskiej, 
która tego czasu wraz z inny­
mi państwami — sygnatariusza 
mi, obarczvła się współodpo- 
wnedzialnością za dotrzymywa 
nie i realizację zawartych w 
akcie ustaleń politycznych.

Ponieważ akt końcowy jest 
w pewnym sensie deklaracją 
pokojowego współistnienia 
między państwami o różnych 
ustrojach społecznych, zatem 
Stolica Apostolska jako współ 
twórca tego aktu zaciągnęła 
określone zobowiązania, które 
musiały rzutować pozytywnie 
na ciąg dalszy prowadzonej 
przezeń polityki pokojowej.

Jak widać, Stolica Apostol­
ska żywiła przekonanie, że 
proces odprężenia, który do­
prowadził do aktu końcowego 
w Helsinkach jest procesem 
nieodwracalnym, stwarzającym 
możliwość zbudowania trwa­
łej podstawy dla bezpieczeń­
stwa i współpracy w Europie. 
W frm przypadku stanowisko 
Watykanu było najzupełniej 
zbieżne z przeświadczeniem 
państw socjalistycznych, które 
wychodziły z założenia, podej 
mując inicjatywę zwołania 
KBWE, że proces odprężenia 
należy uczynić nieodwracal­
nym.

Idea wychowania dla pokoju 
nurtuje dzisiaj umysły wszyst 
kich ludzi dobrej woli, a jej 
wymiary społeczne, najgłębiej 
humanistyczne i moralne rzu­
tują nie tylko na teraźniejszość, 
ale na długofalowa perspekty 
wę czasu w przyszłości. *

HIERONIM OSTROWSKI

Budująca zgoda 
wykonawcy z inwestorem

Dziennik „The Sun“ 
o polskiej gospodarce
Na łamach prasy zagranicznej 

pojawiły się znowu oceny rozwo­
ju gospodarczego Polski. Zwraca 
się uwagę zarówno na nasz po­
tencjał przemysłowy jak i miej­
sce, jakie Polska zajmuje w świe 
eie pod względem wydobycia su­
rowców.

Amerykański dziennik „The 
Sun” zwrócił uwagę na rozwój 
potencjału przemysłowego pol­
skiej gospodarki. Dziennik pisze, 
że Polska, która unowocześniła 
60 procent przemysłu, należy obce 
nie prawdopodobnie do najbar­
dziej uprzemysłowionych krajów 
świata.

Zachcdnioniemieckie „Nachrich- 
ten fuer Aussenhandel” piszą, że 
Polska stała się czołowym produ­
centem i eksporterem siarki w 
świecie. Pismo informuje, że w 
1377 roku Polska wyeksportowała

KSR w Luboniu

Rolnicy czekają na nawozy
O tym, jaki będzie przyszły 

plon, decydują w dużym stop­
niu nawozy. W roku ubiegłym 
nasze rolnictwo, coraz bardziej' 
przywykłe do nawożenia gleb, 
odczuwało jch niedostatek. Jak, 
będzie w tym roku?

Podczas obrad KSR w Po­
znańskich Zakładach Nawozów 
Fosforowych w Luboniu wiele 
miejsca poświęcono produkcji, 
technice i sprzedaży nawozów. 
W tym roku załoga PZNF ma 
wyprodukować na potrzeby 
kraju o około 16 000 ton nawo 
zów więcej niż w roku ubie­
głym w przeliczeniu na czysty

składnik. Wprowadzony zosta- 
je do produkcji superfosfat 
wzbogacony, którego mniej 
będzie potrzeba na hektar. Za­
kłada się, iż rolnictwo otrzyma 
160 000 ton tego nawozu, przy 
czym 40 procent w postaci gra 
nulatu. Ogólna wartość sprze­
daży ma wzrosnąć o 8,6 pro­
centa.

Pierwsze mroźne dni tego 
roku — jak w większości za­
kładów spowodowały zakłóce­
nia w planowej realizacji za­
dań przez lubońskie zakłady, 
lecz załoga i kierownictwo u- 
trzymują, że opóźnienia uda 
się nadrobić, (zd)

Do pierwszego domu na 
największym poznań­
skim osiedlu — Rataje 

lokatorzy wprowadzili się w 
styczniu 1968 roku. Od tego 
czasu generalny wykonawca 
— Kombinat Budowlany Po­
znań — Centrum wybudował 
tam mieszkania dla 65 000 lu­
dzi.

Rok 1978 nie był łatwy dla 
załogi Kombinatu. Tak jak we 
wszystkich przedsiębiorstwach 
budowlanych podległych Po­
znańskiemu Zjednoczeniu Bu­
downictwa w Poznaniu budu­
jących osiedla w wojewódz­
twach: kaliskim, konińskim, 
leszczyńskim i poznańskim, i 
ona odczuwała niedostatek 
materiałów i wyrobów do wy 
posażania wnętrz mieszkań. 
Zdarzało się więc, że dla u- 
trzymania ciągłości robót, bry 
gady przerzucane były z jed­
nego placu budowy na inny, 
na którym akurat były mate­
riały. Mimo tego budowlani 
wykonali na Ratajach plan 
(1509 mieszkań) z minimalną 
nadwyżką.

Od kilku lat placami budo­
wy na tym osiedlu są dwa te­
reny — jeden położony między 
Wartą a ul. Inflancką, a dru­
gi w Chartowie. Na tym pierw 
szym wznoszone są już tylko 
domy 16-kondygnacyjne. Z pięt 
nastu tam mających powstać, 
pięć jest zamieszkałych, a do 
szóstego wkrótce wprowadzać 
się będą lokatorzy. W budo­
wie znajduje się kolejnych 
pięć wysokich domów; w tym 
roku rozpocznie się wznosze­
nie następnych trzech „szes­
nastek”.

Z planowanych na rok 1978 
obiektów towarzyszących Kom 
binat Budowlany Poznań — 
Centrum nie oddał w termi­
nie do użytku żłobka stawia­
nego na Osiedlu Oświecenia. 
Ma on być gotowy w II kwar 
tale.

Znacznie większym placem bu­
dowy jest teren Chartowa, podzis 
tony na cztery osiedla: Lecha, Cze 
cha, Rusa i Tysiąclecia. W dwóch 
pierwszych osiedlach roboty są naj 
dalej zaawansowane. Zakończono 
tam budowę wszystkich 5- i 11- 
kondygnacyjnych domów. Budyn­
ki mieszkalne przybywają także na 
Osiedlu Rusa. Sześć jest gotowych, 
a dwa niebawem będą zamieszka­
łe. Oprócz najniższych w budo­
wie znajdują się na Osiedlu Rusa 
dwa domy, każdy po 11 kondyg­
nacji. W Chartowie mieszka już o- 
becnie ponad 15 000 ludzi.

Obiekty towarzyszące, choć 
realizowane planowo, nie ro- 
sną tak szybko jak domy. Na 
razie czynny jest na Osiedlu 
Lecha pawilon handlowo-usłu 
gowy. Budowa drugiego takiej 
samej wielkości (860 metrów 
kwadratowych powierzchni u- 
użytkowej) dobiega końca na 
Osiedlu Czecha. Trzeci wzno­
szony jest na pograniczu tych 
dwóch osiedli. Załoga Kombi­
natu pragnie go przekazać u- 
żytkownikom do końca marca 
zamiast w III kwartale br. Pla

nowo natomiast — w II kwar 
tale — gotowe będzie na Osie 
dlu Czecha przedszkole.

Dla utworzenia frontu ro­
bót na Osiedlu Tysiąclecia ko­
nieczne jest dokończenie przez 
„Hydrobudowę” uzbrojenia. 
Prace te powinny być gotowe 
najpóźniej do końca kwietnia 
tego roku. Na razie trwają wy 
kopy pod fundamenty dwóch 
pierwszych domów.

Ostatnim terenem przeznaczo­
nym pod budowę nowych R<taj 
jest Żegrze. Według informacji 
dyrektora Kombinatu Budowlane­
go Poznań — Centrum, Edwarda 
Pawłowskiego, do jego zabudowy 
przystąpi się w 1980 roku. Tymcza 
sem do obszaru tego tylko częścio 
wo doprowadzone są główne ma­
gistrale komunalne a całkowicie 
brak tam uzbrojenia osiedlowego. 
Od terminowego wyposażenia Że- 
grza w infrastrukturę techniczną 
zależy start załogi KB Poznań — 
Cfentrum i utrzymanie należytego 
tempa prac budowlanych.

Dla ludzi oczekujących na 
miesżkania na Ratajach zna­
czenie ma nie tylko ilość budo 
wanych tam domów lecz tak­
że ich jakość. Załoga Kombina 
tu Budowlanego Poznań — Cen 
trum często przekazuje do użyt­
ku dobrze wykończone miesz­
kania. Jest to wynik należytej 
współpracy między Kombina­
tem a Spółdzielnią Mieszkanio

wą „Osiedle Młodych". Ci 
dwaj kontrahenci podejmują 
na Ratajach rozmaite inicjaty­
wy i wspólnie je rozwiązują. 
Niejednokrotnie też wspoma­
gają się wzajemnie. Od dyrek 
tora „Osiedla Młodych” — Ry 
szarda Witkowskiego dowiedzie 
liśmy się, że w ubiegłym roku 
pracownicy spółdzielczego Za­
kładu Budowlano-Remontowe- 
go pomagali budowlanym przy 
zakładaniu instalacji ciepłow­
niczych. Również niemałą po­
moc załoga tego zakładu okaza 
ła przy wykańczaniu wnętrz 
niektórych mieszkań, już we­
dług życzeń lokatorów.

Sporo też mieszkańców we 
własnym zakresie zajmowało 
się wyposażaniem przydzielo­
nych im lokali. Otrzymają oni 
zwrot kosztów za zrezygnowa 
nie z przydziałowych materia­
łów według obowiązujących 
stawek na budowie. W sumie 
w roku 1978 około 30 procent 
wszystkich oddanych do użyt­
ku mieszkań na Ratajach wy­
kańczanych było całkowicie lub 
częściowo bez udziału załogi 
Kombinatu. Są to roboty naj­
bardziej pracochłonne, zatem 
budowlani dużo więcej czasu 
mieli na kontynuowanie in­
nych zadań na tym osiedlu. 
Jednocześnie też uniknięto 
marnotrawstwa wielu materia 
łów budowlanych, gdyż jesz­
cze przed zamieszkaniem lo­
kale wyposażono według ży­
czeń i gustów ich użytkowni­
ków.

Współdziałanie Kombinatu i 
Spółdzielni przynosi więc oczeki­
wane rezultaty — więcej dobrych 
mieszkań. Nie zawsze jednak za­
leży to tylko od wykonawcy 1 in­
westora. W ostatnich rpiesiącich 
wiele kłopotów sprawiają miesz­
kańcom nieszczelne okna. Ich pro 
ducentem jest Zakład Stolarki Bu 
dowlanej w Gorzowie Wielkopol­
skim. Wprawdzie usterki te są o- 
becnie usuwane, ale jest to po­
dwójna robota.

Spółdzielnia postanowiła, że 
sarna zadba o drogi osiedlo­
we, małą architekturę i zieleń 
wokół nowych domów. Dzięki 
temu zanim T wprowadzą się 
do nich lokatorzy, wokół pa­
nuje już porządek. Natural­
nie z wyjątkiem obecnego o- 
kresu, bowiem mróz uniemoż­
liwia kontynuowanie tych ro­
bót. Natomiast budowlani wy 
konują teraz program zimo­
wych zadań. Pracują głównie 
przy wykończaniu domów znaj 
dujących się pod dachem.

ANNA SIEKIERSKA

Pamięci R. Luksemburg i K. Liebknechta
25 procent siarki więcej niż w 
1976 r. Zwraca ono również uwa­
gę. że Polska przewiduje dalszy 
rozwój produkcji i eksportu tego 
surowca.

Z kolei dziennik zachodnionie- 
miecki kół handlowo-przemyslo- 
wych „Handelsblatt”, pisze o roz 
•woju polskiego górnictwa mie­
dziowego informując m. Łn„ że w 
3980 roku Polska wyeksportuje 
425 006 ton miedza elektrolitycz­
nej. (PAP)

Młody Chopin i jego czasy

Apel sandinistów

Władza - narodowi
Z Managui donoszą o uda­

nych operacjach bojowników 
Frontu Wyzwolenia Narodo­
wego im. Sand ino przeciwko 
Gwardii Narodowej dyktatora 
Nikaragui, A. Somozy. W cią 
eu ostatnich kilku dni sandi- 
niści opanowali kilka miejsce 
wości.

Front im. Sandino wystoso­
wał odezwę do wszystkich po 
stepowych 1 patriotycznych sił 
Nikaragui, aby przeszkodziły 
planom Waszyngtonu. . który 
usiłuje nie dopuścić do przej­
ścia władzy w Nikaragui w 
rece narodu.

W stolicy Nikaragui został po­
wołany do życia Narodowy Front 
Patriotyczny, w którego skład we 
szły postępowe i umiarkowane 
partie polityczne i organizacje 
związkowe, Sprzeciwiają się one 
forsowanym przez USA planom 
rozwiązania problemu Nikaragui 
przez powołanie rządu złożonego 
z przedstawicieli partii dyktatora 
A. Somozy i opozycji burżuazyj- 
nej. (PAP)

Inny niż zazwyczaj program, 
zrywający z najczęstszym 
schematem: uwertura — 

koncert — symfonia, posiadał pięt 
kowy abonamentowy koncert 
symfoniczny. Stało się to za spra 
wq Janusza Cegiełły — niestru 
dzonego popularyzatora muzyki, 
któremu Filharmonia Poznańska 
zaproponowała realizację kon­
certu promenadowego zatytuło­
wanego Młodość Chopina. Ce- 
giełła jest na tyle znany przez 
swoje cykle audycji telewizyj­
nych „Słuchamy i patrzymy", 

czy przez pisane najczęściej przez 
niego omówienia koncertów w 
programach, iż publiczność po­
znańska przybyła do auli uniwer 
syteckiej liczniej niż zwykle.

Postać Fryderyka Chopina, kfó 
rego muzyka nie tak często roz 
brzmiewa w Poznaniu, została 
przedstawiona przez Cegiełłę w 
ciekawy sposób. Po pierwsze — 
przez zestawienie muzyki młode 
go Fryderyka z twórczością cza­
sów jemu współczesnych, którą 
twórca mazurków bądź słyszał 
sam, bądź którą rozwinął w swo 
jej twórczości w sposób mis­
trzowski. Słuchaliśmy zatem na 
przykład Arii Agaty z II aktu o- 
pery Karola Marii Webera „Wol­
ny strzelec", a także Nokturn 
B-dur Johna Fielda i zaraz po 
nim jeden z pierwszych noktur­
nów Chopina c-moll. Po wtóre — 
orzez podanie żywe i barwne fak 
lografii dotyczącej młodości Cho- 
aina. Ponownie można było'przy 
.•/olać na pomięć atmosferę ro­
dzinną domu Chopinów, a także 
podstawowe informacje na te­

mat słuchanych utworów. Zasko­
czeniem też było dla publiczno­
ści wkomponowanie przez Ce- 
giełłę do programu przerwy w 
koncercie, podczas której wystą­
piła w hallu Orkiestra Reprezen­
tacyjna Wojsk Lotniczych pod dy 
rekcją ppłk. Juliusza Kwiatkow­
skiego, która wykonała zinstru­
mentowaną wersję Marsza żałob 
nego Chopina z r. 1826, natomiast 
w ScHi Lubrańskiego wykonane 
zostało przez niedawno powsta­
łe Trio Kameralne w składzie 
Andrzej Tatarski — fortepian, Mi 
chał Grabarczyk — skrzypce 
oraz Kazimierz Michalik — wio­
lonczela — Trio fortepianowe g- 
moll op. 8 część I.

Zgranie i muzykalność artys­
tów przyczyniły się wydatnie 
do świetnego wykonania Tria. 
Czyżbyśmy się doczekali w Po­
znaniu z prawdziwego zdarzenia 
zespołu kameralnego?

Poza wymienionymi już wyżej, 
przez estradę przesunęła się zna 
czna ilość wykonawców. Wśród 
nich była młodzież poznańskich 
szkół muzycznych z najmłod­
szym wśród niej Michałem Wier 
nowolskim, który popisał się Po 
lonezem młodzieńczym g-moll 
Chopina. Cieszyć się winniśmy 
z zadatków muzycznych młodzie 
ży. Oprócz nich wystąpili Delfina 
Ambroziak, w której wykonaniu 
usłyszeliśmy wspomnianą już arię 
Agaty z „Wolnego Strzelca" We 
bera. Jakkolwiek artystka dyspo 
nuje pięknym głosem, aria za- 
brzmiała nieco nerwowo. O wie 
le więcej spokoju posiadał i był 
bardziej stylowy, duet z opery

Wolfganga Amadeusza Mozarta 
„Don Giovanni" — La ci darem 
la mono, w którym Ambroziak wy 
stąpiła wspólnie z Kazimierzem 
Przyłubskim.

Mazurka Mani Szymanowskiej 
oraz Wariacje Fryderyka Chopi­
na na temat La ci darem la ma­
no z „Don Giovanniego" wyko­
nała Bronisława Kawalla. Waha 
cje Chopina zabrzmiały dźwiękiem 
nośnym z zachowaniem stylu mu 
zyki Chopina. Nerwowy tym ra­
zem był akompaniament orkie­
stry. Zarówno w Kaprysie skrzyp 
cowym D-du-r Karola Lipińskiego, 
jak i 15 Kaprysie Niccolo Paga­
niniego potwierdził Piotr Milew­
ski, iż trudności techniki gry 
skrzypcowej można pokonać z 
łatwością. W Wariacjach E-dur 
na flet z fortepianem na temat 
„Non piu mesta" z opery „Kop­
ciuszek" Gioacchina Rossiniego 
zagrała ładnym dźwiękiem Ma- 
rzenna Pyssa

Poza wymienionymi utworami 
usłyszeliśmy także orkiestrę Pań 
stwowej Filharmonii w Poznaniu 
w uwerturze do opery „Kopciu­
szek" Rossiniego oraz w akom 
paniamentach do Wariaćji Chopi 
na, I części koncertu a-moll 
Hummla oraz do arii Agaty z 
„Wolnego Strzelca" i w Polone­
zie Józefa Elsnera. Orkiestrę pro 
wadził po raz pierwszy występu 
jący w Poznaniu utalentowany 
młody dyrygent polski — To­
masz Bugaj. Przekonaliśmy się o 
tym, słuchając uwertury do 
„Kopciuszka", która zabrzmiała 
z żywością i temperamentem.

JANUSZ KEMPIŃSKI

Dzieło kontynuowane
Wieczorem, 15 stycznia 1919 roku, w konspiracyjnym mie­

szkaniu przy Mannheimer Strasse 43, w berlińskiej dzielnicy 
Wilmersdorf (obecnie na terenie Berlina Zachodniego), zo­
stali aresztowani czołowi działacze rewolucyjnej lewicy nie­
mieckiej i powstałej dwa tygodnie przedtem Komunistycz­
nej Partii Niemiec — KPD: Karol Liebknecht, Róża Luk­
semburg i Wilhelm Pieck. Po krótkim przesłuchaniu w ho­
telu Eden przy Kurfuerstendamm , gdzie mieścił się sztab 
dywizji kawalerii, aresztowanych działaczy miano odwieźć 
do więzienia w Moabicie. Na wyprowadzanego z hotelu Lieb­
knechta rzucił się jeden z żołnierzy i uderzył go kolbą ka­
rabinu w głowę. Rannego wsadzono do samochodu, w którym 
siedziało już kilku oficerów. W czasie postoju w parku Tier- 
ga-rten, Liebknechta zabito trzema strzałami w plecy. W go­
dzinę później, w podobnych okolicznościach, została zamor­
dowana Róża Luksemburg. Wilhelmowi Pieckowi udało się 
zbiec.

O Niemczech tamtych czasów mówiono, że znajdują się w 
przeddzień rewolucji proletariackiej, która ogarnie świat- 
Sytuacja była jednak bardziej złożona. W Niemczech nie by­
ło wówczas partii komunistycznej, która byłaby zdolna po­
kierować walką mas. W 1917 r. wyodrębniła się ideologicznie 
z ruchu socjaldemokratycznego Grupa Spartakusa, pozosta­
jąc w ścisłym związku z Niezależną Socjaldemokratyczną 
Partią Niemiec. Kiedy upadła monarchia Hohenzollernów, 
9 listopada 1918 r. Philipp Schneidemann, w imieniu kierow­
nictwa SDP ogłosił Niemcy republiką demokratyczną; Karol 
Liebknecht w imieniu lewicy proklamował je republiką so­
cjalistyczną. Ostre starcia między konsekwentnymi rewolucjo­
nistami i prawicą socjaldemokracji doprowadziły do prze­
kształcenia się Grupy Spartakusa w Związek Spartakusa, a 
następnie do utworzenia Komunistycznej Partii Niemiec.

Róża Luksemburg i Karol Liebknecht od początku odgry­
wali wybitną rolę w ruchu komunistycznym. Kontrrewolu­
cjoniści, uśmiercając czołowych działaczy KPD zdawali so- 
^e sprawę, jak dotkliwy będzie to cios dla niemieckiego ru­
chu robotniczego. (PAI)
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POLSKI (Scena Propozycji „Pró 
by”) — Ł 17 i 20 „Rozmowy z 
kałem”.

Ł kina 1
CHODZIEŻ Noteć: „Rycerz i 

los” cł I i II (radź,).
jGNIEZNO Polonia: „New York, 
New York” (amer.).

JAROCIN: „King Kong’’ (amer.), 
„Kobra” (jap.).

KALISZ Kosmos: „Ostatni raz*’ 
(amer.). „Colargol zdobywcą Kos 
mosu” (polj); Oaza: „Do krwi 
ostatniej” cz. I i XI (poi.); Sty­
lowe: „ABBA” (szwedz.), „Alfre­
do, Alfredo” (wŁ); Syrena: „Skrzy 
dełko czy nóżka” (fr.).

■ KOŚCIAN: „Czterej muszkiete­
rowie” (panam), „Zagubione du­
sze” (wł.).

KROTOSZYN: „Wyspa skazań­
ców” (meks.), „Gdzie się podzia­
ła VII kompania” (fr.).

KRZYŻ: „Joseph Andrews”
(ang.9.

PLESZEW: „Przełomy Missouri” 
(amer.).

PNIEWY: „Basen" (bułg.).
SZAMOTUŁY: „Knajpa na Piat 

nickiej” (radź.).
ŚREM Słonko: „Powrót człowie 

ka zwanego koniem” (amer.).
TUREK: „Długi weekend” (hisz 

pański).
WRONKI: „Powrót człowieka 

zwanego koniem” (amer.).
WRZEŚNIA; „Legenda o oazie” 

(mi&ngol.).
WSCHOWA: „Każdy ma swoje 

piekło” (fr.).
ZŁOTÓW: „ABBA” (szwedz.).

t“—.....  —
RADIO 1

PROGRAM I: 6 Sygnały dnia; 
8.55 Huta Katowice ma głos; 9.05 
Czlety pory roku; 11.25 Nieza­
pomniane stronice: „Ferdydurke” 
— fragm. pow. W. Gombrowicza; 
11.35 Cztery pory roku; 11.40 Tu 
Radio Kierowców; 12.25, Mozaika 
polskich melodii z Poznania; 13.01 
Rytmy młodych; 13.20 Z nagrań 
zespołu J. Muniaka; 13.40 Kącik 
melomana; 14 Studio „Gania” 
(ok. g. 14.05 — Inf. dla kierow­
ców; 14.20 Studio „Gama” c.d.; 
15.05 Korespondencja z zagranicy; 
15.10 Studio „Gama” c.d. (ok. g. 
15.45 — InŁ dla kierowców); 16 
Tu Jedynka; 17.30 Radiokurier; 
18 , Tu Jedynka c.d.; 18.25 Nie
tylko dla kierowców; 18.33 Kon 
cert życzeń; 19.15 Gwiazdy na­
szych estrad; 19.10 Sniewa Śląsk; 
20.05 Sktdeni naszych interwen­
cji; 20.10 Koncert muz. popular­
niej; 20.35 Melodie lat 70-tych; 
J1.50 Przeboje trzech pokoleń; 
42.20 Tu Radio Kierowców; 22.23 
Olsztyn na inuz. antenie; 23 Wi­
ta Was- Polska — mag. słowno- 
muz.; 23.40 Koncert życzeń od 
Polonii dla rodzin w kraju.

Wiadomości: 0.01, 1. 2, 3, 5, 9, 
10 11, 12.05. 15. 19. 20. 21. 22.

PROGRAM II: 8.01 Dialogi i 
zbliżenia; 9.30 My 79 — and. SM; 
9.40 Tu Radio Moskwa; 10 Zabyt 
ki Warszawy — „Pałac Bianka”; 
10.30 Mistrzowie ragtimu; 10.40 
Sprawy codzienne; 11 C. Franek 
— Sonata A-dur na skrzypce i 
fortepian; 11.35 Postęp, dom, no 
woczesność — porady praktyczne 
dla kobiet; 11.45 Muzyka spod 
strzechy; 12.05 Poemat symf. — 
„Cyrano de Bergerac”; 12.25 „Zu 
rych, Budapeszt. Charlottenburg” 
— opow.; 12.45 Tańce kompozy­
torów polskich; 13 Dobre, ale 
mało; 13.10 Uwertury R. Schu­
manna; 13.36 Ze wsi i o wsi; 13.51 
Poznański Chór Chłopięcy i Męs 
ki pod dyr. J. Kurczewskiego; 
14.10 Więcej, lepiej, nowocześniej; 
14.25 Muzyka Mozarta; 15.20 Po­
południe dziewcząt i chłopców; 
16 600 sek. w rytmie tanga; 16.10 
Muzyka polska ubiegłego stulecia; 
16.40 A. Adam — Scena, pieśń 
pocztyliona. tercet oraz finał 
I aktu z opery „Pocztylion z Lon 
jumesu”; 1P Blaski i Cienie mu­
zyki jazz-rock; 17.20 Notatnik kul 
turałny; 17.30 portret pisarza — 
K. Makuszyński; 18 Polscy lau­
reaci międzynar. konkursów mu­
zycznych; 18.25 Plebiscyt Studia 
„Gama”; 18.40 „Postawy”; 19 
Recital z nagrań A. Rubinsteina; 
20 „Postawy”; 20.20 „Kontrapunk 
ty” — tygodnik o muzyce XX 
wieku; 21.48 C. Monteverdi — Glo 
Tia; 22 „Jak zostać żurnalistą ra 
diowym” — mag. literacki; 23 
Gościniec Watszawski — mag. li­
teracki; 23.35 Co słychać w świę­
cie; 23.40 Muzyka.

Wiadomości: 4.30, 6.30. 7.30. 8.20, 
11.30. 18.30, 21.30, 23.30.

PROGRAM III: 8.0j Za kierow­
nicą; 8.10 Co kto lubi; 9 „Kat 
czeka niecierpliwie” —ode. pow.; 
9.10 G. O’Sul!ivan bez słów; 9.30 
Kwadrans akademicki; 9.45 Kwin 
tety klarnetowe — M. Reger — 
Kwintet A-dur op. 146; 10.35 KFer 
masz płyt wytwórni Panton; 11 
Dzień jak co dzień — mag.; 11.30 
Mistrzowie aranżacji — Gil Evans; 

'12.05 W tonacji Trójki; 13 Po­
wtórka z rozrywki; 13.50 „Mał­
pa” — ode. pow.; 14 Inspiracje 
literackie w muzyce XX wieku; 
15.05 „Opisywanie mieszkania” — 
E. Adamiak; 15.20 W kręgu jaz­
zu; 15.40 Polskie brazyliana: 16. 
Rep. pt. „Niepotrzebni”; 16.20 Mu 
z^kobranie; 16.45 Nasz rok 79; 
17.85 Muzyczna poczta UKF; 17.40 
Odkurzone przeboje; 18.10 Polity 
ka dla wszystkich; 18.25 Czas re 
laksu; 19 Pow. w wyd. dżw. — 
W. Biliński: ..Nagrody j odznaczę 
nia”; 19.35 Opera — J. Hadyn: 
„La Vpra Ccstanza”; 19.50 „Kat 
czeka niecierpliwie” — ode. pow.; 
20 60 minut na godziną; 21 Ga­
leria starych mistrzów... interpre­
tacji; 22.08 Śpiewają Alibabki: 22.15 
Trzy kwadranse jazzu; 23 Nowe 
tomiki poetyckie — J. M. Rym­
kiewicz; 23.05 Między dniem a 
snem.

Wiadomości: 6.15. 7, 8, 10.30, 12. 
15. 17. 19, 2".

PROGRAM IV: 6.45 Radio- 
e -nress; 8 Zespół A. Skorupki: 
8.10 Ziemia jakiej nie znamy; 8.25 
Claude Debussy: I Rapsodia na

82 nowe przedszkola
i 39 żłobków do roku 1982
w Pilskiem powołano niedawno Wojewódzki Komitet 
’ ’ Obchodów Międzynarodowego Roku Dziecka. Przyjęty 

też został program obchodów zawierający wiele interesują­
cych przedsięwzięć i inicjatyw*.

Na szczególne wyróżnienie zasługuje budowa przedszkoli 
i żłobków. Wkrótce ma się rozpocząć realizacja długofalo­
wego programu, który przewiduje wybudowanie do 1982 ro­
ku 82 przedszkoli oraz 39 żłobków. Umożliwi to całkowite 
zaspokojenie potrzeb. Pod wspólnym hasłem „Wszystkie dzieci 
są nasze” przygotowuje się dla najmłodszych mieszkańców 
regionu okolicznościowe imprezy: wystawy, przedstawienia 
teatrzyków kukiełkowych i lalkowych, pokazy filmów itp.

Powstanie wiele nowych placów gier i zabaw, a wiele zo­
stanie zmodernizowanych. Przygotowuje się też zakrojoną na 
szeroką skalę akcję letnią, ze szczególnym uwzględnieniem 
dzieci rodzin wielodzietnych i specjalnej troski.

W tych dniach powstało w Chodzieży Wojewódzkie Pogo­
towie Opiekuńcze, które zajmować się będzie dziećmi potrze­
bującymi opieki, prowadzić będzie badania pedagogiczne, psy- 
chologiczne, lekarskie jak również kierować dzieci do zakła­
dów opiekuńczych.

Rady zakładowe pilskich przedsiębiorstw deklarują fundo­
wanie książeczek mieszkaniowych dla wychowanków do­
mów dziecka. Członkinie Ligi Kobiet i Kół Gospodyń Wiej­
skich rozwiną akcję „Daru serca” — pomocy i patronatów 
nad domami dziecka, (wis)

Konińskie
Więcej autobusów 

mniej spóźnień
Autob.isy konińskiego Od­

działu PKS jednego z dwóch 
działających w tym regionie, 
pokonują codziennie trasę rów 
ną półtorakrotnemiu obwodo­
wi kuli ziemskiej.. Jest to kiło 
metraż prawie 3000 kursów, z 
których większość stanowią 
dowozy pracowników. Załogi 
zakładów pracy stanowią też, 
najliczniejszą grupę z 100 00Ó 
pasażerów, przewożonych co­
dziennie przez koniński PKS. 
Sprawia to że największy ko­
niński przewoźnik odczuwa 
znaczne braki w taborz.e. Ostat 
nio zostały one nieco złago-dzo 
ne, w wyniku czego prawie 100 
procent pasażerów dowożonych 
jest do pracy na czas. Zasłu­
ga to także w dużym- stopniu 
pracowników PKS, często pra 
cujących w godzinach nadłicz 
bowych oraz pracowników 
warsztatów, którzy mimo bra 
ku odpowiedniego zaplecza u- 
trzymują sprawność taboru.

(woj)

Wiesława K.. Brzostek. — Gieł 
da używanych wózków dziecię­
cych w Poznaniu odbywa się w 
Poznamiu na Osiedlu Piastowskim, 
przy Domu Kultury nj Skarpie 
(3 deska od ronda na Ratajach).

(382.2)
Stała czytelniczka K. B. — Wie 

lokrctnie powtarzaliśmy, że nie 
publikujemy na łamach porad

Nagrody ksiiążkowc w kon­
kursie rysunkowym „Bądźmy 
zdrowa” zdobyli:

Książka pt. „Paziowie” — Le­
szek Marczak — Batorowo, Ewa 
Łączna — Pleszew, Anna Glon — 
Głuchowo, Lidia Kordylewska — 
Kolo, Dorota Grencel, Anna Józe 
zelkowicz,. Maria Przewoźna, Ewa 
Witoch — Ujście, Julita D&bcsz 
— Pogorzela, Dorota Weszka, Woj 
ciech Juszczak, Magdalena Kli­
mas, Małgorzata Błaszczyk — 
Pyzdry, Maria Skowronek, Kata­
rzyna Mieleszyńska, Mariola Ta- 
ma, Iwcna SoŁibieda — Srom, 
WŁoleta Malewicź — Ciążeń, Bo­
gumiła Pyjaś — Sobno, Beata Szu 
maci — Ślesin, Aleksandra Tyrka 
Ewa Tomczak — Ostrzeszów, 
Sławomir Pytel, Janeta Łasecka 
DztewiokŁutez, Zbigniew Alamen- 
ciak — Skoki, Ewa Choińska — 
Ky.chtal, Jolanta BendykowsKa — 

klar.net i fortepian; 8.35 Ginące 
zawody — kołodziej;- 8.50 Graj 
kapelo; 9 Dla kl. I—II (jęz. poi 
ski); ..Szukam opiekuna” — słu- 
chcwis-ko; 9.25 Utwory kamei ri- 
ne W. A. Mozarta; 10 Dla kl. V 
(jęz. polski.): „Próba przyjaźni” *- 
słuch.; 10.30 Estrada przyjaźni;
11 Dla kl. I—III lic. (wych. oby­
watelskie). Cykl: „Szczerze o trud 
nych sprawach”; 11.30 Śpiewa • II. 
Rumowska; 12.05 Czas dobrych 
gospodarzy; 12.25 Giełda płyt; 13 
Jęz. francuski; 13.20 Dla kl. I—II 
(jęz. polski): ..Szukam opiekuna” 
— słuch.; 13.45 Tu Studio Stereo 
(ogólnóp.); 14 Technikum rolni­
cze; 14.15 Tu Studio Stereo (ogól 
ho.polskie); 14.45 Tańce z Ziemi 
Sądeckiej; 15.05 „W Jezioranach”; 
15.40 Ksfążki, do których wraca­
my — Henryka Sienkiewicza — 
„Listy i podróży do Ameryki”;
16.05 „Przed pierwszym dzwon­
kiem” — aątd. dla nauczycieli;
16.25 Jęz. niemiecki; 16.40 Z taś 
moteki spikera; 16.50 Radio-

Podarowane 
starodruki

Wojewódzka Biblioteka Pu- 
iblicaria. w Koninie powiększy­
ła swoje zbiory o 5°° książek. 
Jest to dar mieszkańca Koni­
na — Stanisława Wiśniewskie- 
jgo.

Wśród książek prywatnej 
biblioteki przekazanej do użyt 
■ku społeczeństwu mieszczą się 
tak wartościowe pozycje, jak 
Encyklopedii a Powszechna Gu­
tenberga w 19 tomach, stare 
wydanie historii filozofii Wła­
dysława Tatarkiewicza, a tak­
że wiele innych encyklopedii 
i słowników, (woj)

Leszczyńskie

. Rawickie zawory dla Holandii
Wielkopolskie Zakłady Produkcji Urządzeń Gazowniczych 

w Rawiczu (woj. leszczyńskie) wprowadzą w tym roku do 
produkcji kilka nowych poszukiwanych wyrobów. Rozpoczę­
ta zostanie m. in. seryjna produkcja zaworów sferycznych 
(do gazów) o średnicy 200 do 250 mm, a także zaworów o 
średnicy 300 mm przeznaczonych do pracy w wysokich ciś­
nieniach, dochodzących nierzadko do 64 atmosfer. Odbior­
cą tych zaworów będzie holenderska firma BAAI.

Inną nowością są korpusy reduktorów gazu, które również 
zamówił w „Gazomecie” holenderski kontrahent. Elementy » 
te po przeszło 200 kg każdy, mają ścianki o grubości zaled­
wie 13 mm i wytrzymują ciśnienie do 150 atmosfer. (PAP)

ODPOWIADAMY

prawnych, gdyż brak miejsca nie 
pozwala na druk szczegółów, za­
wartych w pytaniach. Ogół czy­

Nagrodzeni w konkursie 
„Bądźmy zdrowi"

Agnieszka Wnuk — Ostrów, Arie­
ta Sadura, Justyna Gajda — Kęp 
nj, Jolanta Wodniak, Krzysztof 
Miękus — Borzęciczki, Teresa Ro 
galska — Jabłonna, Elżbieta Li­
pińska — Syców, Marzena Dere- 
zińska — Czarnków, Halina Bia- 
Hk — Lubomina, Barbara Stelma­
szyk, Irena Tobołka — Pawłowi­
ce, Jolanta Gertner — Oborniki, 
Beata Grzybowska — Kalisz, Ma 
ria Wojtkowiak — Kruszewo, Mi 
rosława Stanka, Dariusz Kacz­
marek — Strykowo, Janina Szram 
ska — Szcłdry, Mariola Mrowiń­
ska, Danuta Świnka, Marzena 
Kaczmarek, Agnieszka Juszczak 

express; 17 Fel. sportowy; 17.05 
Z taśmoteki spikera; 17.15 Aud. 
ekonomiczna; 17.30 Z taśmoteki 
spikera; 17.40 Aud. dla dzieci; 
17.55 Muzyka kameralna; 18.25 
Kalejdoskop nauki; 19 Ekonomia 
na co dzień; 19.15 Jęz. rosyjski; 
19."0 Jam session (stereo ogólńop.); 
20.15 Koncert, Litewskiej Ork. 
Kameralnej; 21.35 B. Marcello: 
Introdukcja, arie i nresto; 21.45 
Muzyka kompozytorów polskich; 
22.15 Nauka i świat współczesny 
— Pornografia, nrawno-snoleczna 
ocena togo zjawiska; 22.35 R-TV 
Szkoła Średnia dla Pracujących — 
Jęz. polski, sem. III: „Ideały po 
zytvwizmu no latach”; 22.50 Pre 
ludia C. Debussy’ego.

Wiadomości: 6.40. 12. 15, 16, 22.55.

SC TEŁminA~l
। ...........

PROGRAM I: 11.45 — Dla szkół; 
geografia kl. 8 „Polskie o>sadinic-

Wy czarowane
z wełny

Dużym powodzeniem w kroju i 
za granicę cieszę się polskie ki­
limy wełniane. Tkane sę ręcz­
nie, m. in. w zakładzie Wielko­
polskiej Spółdzielni Pracy Ręko­
dzieła Artystycznego w Wielicho­
wie (Poznańskie). Tamtejsze wy­
roby odznaczaję się pięknymi 
wzorami, zaczerpniętymi ze sta­

rej architektury.
Zakład rękodzieła artystycznego 
w Wielichowie zatrudnia 79 tka­
czek — w tej liczbie 26 chałup- 
niczek — oraz 22 przędki na 

kołowrotkach.
Na zdjęciu: zręczne ręce tkaczek 
„wyczarowuję" z barwnych weł­
nianych kawałków piękne kilimy.

(zd)
Fot. — R. Królak

telników nie znając ich, odpowie­
dzi na pytania odnosi do swyelt, 
odmiennych często, sytuacji i mo 
że być wprowadzony w błąd. Aby 
zatem uniknąć nieporozumień, raz 
jeszcze informujemy, że prosząc 
redakcję o jakiekolwiek wyjaśnię 
nie, należy podać swe nazwisko i 
dokładny adres z numerem koda.

(3722, 3684, 3481)

— Pietrzykowo, Jacek Nowak — 
Kawęczyn, Jolanta Kaźmierczak 
— Zaniemyśl, Danuta Zawisłam, 
Lubaszyce, Beata Ratajczak, Anna 
Olejnik — Kościan, Zdzisław Ką- 
plelski — Konin, Beata Galasań- 
ska — Gniezno, Witold Grzybek 
— Nowy Tomyśl, Jerzy Śmigiel — 
Lubasz.

Książka pt. „Czy umiecie się 
dziwić”: Zbigniew Ziemek — Bu­
kowiec, Ewa Kękala — Pleszew, 
Dariusz Nowaczyk — Bierzyn, Da 
nuta Nędzewlcz — Śrem, Andrzej 
Jasiak — Pawłowice, Aleksandra 
Dębowska — Pyzdry, Roman Ja­
worski — Konin, Michał Lemań- 

two w Bra*yiB”; 12.15 — Dla szkół; 
geografia kl. 7 „Gospodarni Ho­
lendrzy”; 12.45 — Nasze spotka­
nia; 13.15 — NURT — matematyka 
— koła i okrąg, kula i sfera; 16.45 
— Program dnia; 16.58 — Dziennik 
(kol.); 17. — Obiektyw; 17.10 — Dla 
dzieci: Zwierzyniec (kol.); 17.30 — 
„Być kobietą” — tamtej stro­
ny tęczy”; 19.00 — Dobranoc dla 
najmłodszych (kol.); 19.10 — Sió­
demka; 19.30 — Wieczór z dzien­
nikiem (kol.); 20.15 — Teatr Tele­
wizji „Po tamtej stronie świec” 
(kol.); 21.30 — Śledztwo zostało 
wznowione — program publicysty­
czny o zbrodniczych podpaleniach 
we wsi Kletmia (koł.) .

PROGRAM U: 17 — Studio Bis; 
17.05 — Teleturniej dla dzieci — 
Pt. „Jak w bajce”; 17.30 — Zapisa­

Poznańskie

Policzone dni parowozów 
na trasie do Zbąszynka

Gd wielu lat odcinkami unowcześnia się główne szlaki 
polskiego kolejnictwa. Unowocześnianie to sprowadza, 

się przede wszystkim do elektryfikacji. Pociągi elektryczne są 
szybsze i bardziej ekonomiczne od parowych czy spalinowych.

W grudniu ubiegłego roku zakończono — prowadzoną tak­
że odcinkami — elektryfikację linii Poznań — Szczecin, co 
usprawnić ma nie tylko ruch pasażerski, aie i przewozy 
warowe na trasie Śląsk — porty. _

Tegoroczne zamierzenia elektryfikacji szlaków PKP me 
przewidują wielkich przedsięwzięć. Jedno z dwóch pierwszo­
planowych kontynuowane będzie na terenie Zachodniej y 
rekcji Okręgowej Kolei Państwowych w Poznaniu. Chodzi 
o linię z Poznania do Zbąszynka. Będzie to kolejny etap uno­
wocześniania magistrali wschód — zachód — od Warszawy 
w kierunku obu naszych granic. Na rhzie zelektryfikowany 
jest odcinek Poznań — Łuków, a w tym roku zamknąć się 
on ma między Zbąszynkiem i Międzyrzeczem Podlaskim.

Początkowo zakładano, że wymianę trakcji z Poznania do 
Zbąszynka — zaczętą na początku zeszłego roku — uda się 
zakończyć w 12 miesiącach. Kłopoty materiałowe i niewy­
starczająca moc przerobowa przedsiębiorstw wykonujących 
te prace sprawiły jednak, że zamiar pozostał zamiarem. 
Przeważającą część robót trzeba wykonać w tym roku.

Przystąpiono — mimo niesprzyjających warunków atmos­
ferycznych — do kolejnych zadań na całej trasie. Najwięcej 
powierzono warszawskiemu Przedsiębiorstwu Kolejowy ch 
Robót Elektryfikacyjnych. Jego ekipy skoncentrowały się 
teraz na montowaniu słupów żelbetowych i stalowych, do 
których podwieszana jest sieć. Można też instalować nie­
zbędną aparaturę w ukończonych przez poznańskie PRK-10 
budynkach podstacji trakcyjnych. Sporo robót trzeba nadto 
wykonać na stacjach wzdłuż 75-kilometrowej trasy.

Ostatnio — jak poinformował naczelnik Biura Inwestycji 
Zachodniej DOKP, Janusz Borowiak — zapadła też decyzja 
zelektryfikowania całego węzła w Zbąszynku (jednego z naj­
większych w kraju) oraz przystosowania do nowych potrzeb 
tamtejszego zaplecza technicznego. Nadal wszakże nie jest 
Wyjaśniorja sprawa elektryfikacji odcinka Zbąszynek Rze 
pin i dalej do NRD. (bop)

Blok mieszkalny dla 32 rodzin 
zbudowany przez młodzież

W tych dniach oddany zostanie 
do użytku w Wałczu pierwszy w 
br. w Pitekiem — budowany w 
ramach młodzieżowego patronatu 
— blok mieszkalny dla 32 rodzin. 
Tiwa budowa dwóch następnych,

Kaliskie
Zmiany numerów 

telefonicznych
W związku z rozbudową urzą­

dzeń centrali telefonicznej w Kali 
szu od godzin rannych 13 bni. na 
stąpiły zmiany numerów’ telefo­
nicznych. Numery czterocyfrowe 
zostały zamienione na pięciocyfro 
we poprzez dodanie „siódemki” 
przed dotychczasowym numerem. 
Tak więc na przykład zamiast 
33-44 jest teraz • 733-44. Jednakże 
początkowe cyfry 61 zastąpiły 701, 
62 teraz 702, 63 to 703, a 66 to 704.

Nowa jest też numeracja służb 
specjalnych, zaś niektóre nowe nu 
mery kierunkowe przedstawiają 
się następująco: 84 — Łódź, 86 — 
Poznań, 64 — Ostrów, 68 — Syców, 

(ewi) 

skl — Kościan, Magdalena Kon­
dratowicz — Gosławice.

Książka pkt. ,;Krótka o hymnie, 
orłach i barwach gawęda”; Krzy 
sztof Pewa — Ostrzeszów, Maciej 
Krzyżan — Gniezno, Katarzyna 
Anioła — Konarzewo, Magdalena 
Jaworska — Kolo, Adam Golon 
— Ujście, Jolanta Szczepaniak — 
Śrem, Zofia Skrzypczak — Żer­
ków, Bogusław Filipiak — Ostrze 
szów, Grzegorz Zbigniew — Tu- 
rew, Romana Michalska — Obor­
niki, Edward Tomczak — Lądek, 
IV. Skrzypczak — Jabłonna, Pa­
weł Lisek — Sędziny, Alicja Ko­
lec ka — Kruszewo, Marek Szy­
mański — Szołdry, Wiesława So- 
snowska — Pietrzykowo, Andrzej 
Chmielewski — Gosławice, Leszek 
Janiak — Kalisz, Włodzimierz 
Barłożyk — Kościan.

Nagrody wysyłamy pocztą.
(jk)

ne ósemka — o walce polskich le­
karzy z epidemia tyfusu; 17.50 — 
Karnawałowa dyskoteką — w nie) 
przeboje roku 1978; 18.15 — Gość 
Studia Bis; 18 20 — Teleturniej z 
cyklu kolekcjonerzy pt. „Kolek­
cjonerzy białej broni”; 18.35 — Za 
pisane ósemka — dalsze losy le­
karzy walczących z epidemią ty­
fusu; 18.55 — Gość Studia Bis: 19.00 
— Karnawałowa dyskoteka — prze­
boje roku 1978: 19.10 — Te­
leskop; 19.30 — Wieczór z dzien­

„GŁOS WIELKOPOLSKI”, przedstawiciele w województwach 
KALISZ: Zof;a Pacewicka, ul. Kazimierzowska 4, tel. 36-89 
KONIN: Wojciech Plutowski, pl. PZPR 1, tel. 266-67 
LESZNO: Tomasz Tatarczyk, ul. Słowiańska 38, tel. 28-25 
PIŁA: Władysław Wrzask, ul. Okrzei 56, tel. 43-56

do których Jeszcze w tym rełcts 
otrzyma klucze 48 lokatorów.

Do końca 1979 r. powstanie w 
województwie 12 budynków mie­
szkalnych, wznoszonych pod pa- 
ti anatem młodych. (PAP)

Ograniczajmy
straty paliw i energii

W godzinach szczytu 
pobierajmy mniej 

energii elektrycznej

Ktokolwiek wie 
o losie zaginionej.-

KW MO w Kaliszu poszukn 
•je zaginionej 7 listopada 1978 
roku Krystyny ŻymeBko z do­
mu Spyt, córki Wincentego i 
Anny, urodzonej w 1938 roku 
w Dzietrzkowicach (woj. kali­
skie).

Rysopis: wzrost 165 cm, krę 
pa budowa ciała, włosy ciemno 
blond, oczy niebieskie.

Była ubrana: w jesienny 
płaszcz koloru jasnobrązowego, 
bordowy kostium, biały swe­
ter — półgolf, brązowe półbu­
ty. Ktokolwiek wie o losie zagi 
nionej, jest proszony o skon­
taktowanie się z KW MO Ka­
lisz, (ul. Jasna 3, telefon 745-06) 
lub z najbliższą jednostką MO.

PAP

nikiem; 20.15 — Studio Bis — wio­
senki z karnawałowej dyskoteki: 
20.20 — Finał pucharu studia 8 — 
na najlepszego kierowcę-amatora 
roku 1878; 20.45 — Krystyna Jan­
da przedstawia show — wiosenki 
kabaretowe do muzyki Marka Grę 
chuty z udziałem jego zespołu mu 
zycznego; 21.05 — Sportowe upadki 
roku 1978 — program T. Hopfera; 
2L15 — 24 godziny; 21.25 — Kalina 
Jędrusik w programie Magdv 
Umer.

klar.net


praca championie

Pracownica do restauracji 
na bardzo dobrych wa-

3, tel. 506-80. 78915g

sprzedam.
Borkowska, ul. Litewska

Pudelki miniaturowe, bcą 
zowe, rodowodowe, po

Poszukują mtes^kante dwa

Pokój studentkcan wynaj­
mą. Tel. 613-89. " 78888g

pokojowego a łazienką. L 
Warunki do uzgodnienia.
Oferty — „Prasa”, Grun­
waldzka 14 dla 79216®.

i Zaginął młody piesek, |
i długa, różnokolorowy włos, <
I krótkie nóżki. Uczciwy

anailaizca, proszony jest o
zwrot wynagrodze- ZATRUDNIMY ER

runkach, 
formacje: 
Morasko, 
sem 110.

potrzebna. In- 
„Hacjenda” — 
dojazd auto bu 

79505®

Maszynę dziewiarską prze 
myślową nową sprzedam.
Tel. 20-44-07. 76111® Mieszkanie własnościowe

Panienki oraz palacza do 
ogrodnictwa (goździki) 
przyjmę. Dla zamiejsco­
wych mieszkanie zapew­
nione. Winogrady 81.

79268g

Pianino sprzedam. Szkol­
M-2 Rataje kupię,
791-355.

tel.

na 17 m. 15. 7®983g
79531®

Garażu poszukuję w re­
jonie Racławickiej, Swie 
tlanej. Oferty „Prasa” 
Grunwaldzka M dla 
793 89g.

niem. Cyrklerowie, (Wil­
da). Filarecka 7 m. 7.

79813®

Opiekunka do 4-letniego 
chłopca potrzebna zaraz. 
Poznań, Senatorska 2.

79285g

Potrzebna opiekunka do 
dziecka na 3 dni w ty­
godniu. Os. Kosmonau­
tów 4 m. 49. 79250g

Opiekunka do dziecka .po 
trzebna. Tel. 729-43 . 79228®

Mistrz galwanizer poszu­
kuje pracy Oferty „Pra 
sa”. Grunwaldzka 19, dla 
79213g.

nauka

Korepetycje z matematy­
ki. Kozłowski, tel. 630-05. 

78214g

Wzmacniacs „Thomson” 
HiFi 2 X 80 — nadający 
się na dyskotekę — sprze 
dam. Zielon* Góra, tele-

Inżynier, poszukuje po­
koju z łazienką. Oferty 
„Prasa”, Grunwaldzka 18 
dla 792il&g.

Oddam ndeumebłowany 
pokój. Wiadomość: Nor-
wóda 19 m. 70. 788516

Dnia 24 grudnia wieczo­
rem zaginął mały czarny 
piesek. Prosimy o zwrot. 
Poznań, Słowackiego 19 
m. L 79386®

w nowej bazie Przedsiębiorstwa Robót 
Instalacyjne - Montażowych 

Budownictwa Rolniczego w Ostrowe Wlkp.

a

fon: 71'6-58. 3033-K2

Ładowacz obornika 
ki sprzedam. Adrian 
lak, Dębnica, 62-271 
łyń koło Gniezna.

czes 
Paw 
Dzia 
1801 p

Pokój z kuchnią, samo­
dzielne, c. o., łazienka — 
zamienię na większe. Wa 
runki do uzgodnienia. O- 
ferty — „Prasa”, Grun­
waldzka 19 dla 7®947g.

* nieruchomości

Sprzedam eternit. da­
chówkę. Roman Przewoź­
ny, Kłosowice, 64-410 Sie-
raków. 1803p

Sprzedam ciągnik C-330, 
rozrzutnik obornika dwu 
osiowy, po jednorocznej 
eksploatacji oraz inny 
sprzęt rolniczy. Gostyń­
ski, Żelimucha, 78-200 Bia

Zamienię komfortowe mie 
szkanie w Poznaniu, 2- 
pokojowe, z telefonem — 
na podobne łub większe 
we Wrocławiu. Oferty — 
„Prasa” Grunwaldzka 19 
dla 78972g.

Willę wo&nostojącą jedno 
rodzinną 5 pokoi, cała 
wolna, blisko tramwaju — 
Grunwald, sprzedam. Ofer 
ty „Prasa”, Grunwaldzka 
18 dla 7«799g.

Dnia 5 stycznia zgubiłem 
obrączkę w tramwaju nr 
16 lub pl. Wielkopolski. 
Znalazcę proszę o zwrot 
za wynagrodzeniem. Po­
znań, Madalińskiego 8 m.
36. 793358

Zaginął pies owczarek H 
niemiecki (wilczur) czar • g
ny. Zwrot wy na®, o-

następujących pracowników
INSPEKTORA 
INSPEKTORA 
INSPEKTORA 
INSPEKTORA

d/s 
d/s

d/s 
d/s

normowania 
pracowniczych I socjalnych

eksploatacji Transportu i Sprzęt n 
zaopatrzenia

□

165opłogard.

Sprzedam nadwozie Fia­
ta 125p, rocznik 1978, tel. 
619-58 po godz. 20.30.

79342g

Młode, bezdzietne mał­
żeństwo, poszukuje nie- 
krępującego pokoju. Tel. 
22-15-81 w. 322, godz. 8—15. 

79030g

Willę nowszej architektu 
ry w Poznaniu całą wol­
ną z ogrodem, garażem 
pilnie kupię. Zgłoszenia: 
Adamski, Matejki 33a, 
tel. 633-93. 79322®

dzeniem, Os. Karolin, Po 
znańska 15B m. 8. 79274g

• e

Pan pracujący, poszuku­
je pilnie pokoju. Oferty 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 79155g.

Zagospodarowaną działkę 
2800 m‘. w okolicach Po­
znania — sprzedam. Ofer 
ty „Prasa”, Grunwaldzka 
19 dla 78979g.

Dnia 6 stycznia zostawio 
no teczkę w autobusie re 
lacji Gniezno — Poznań. 
Znalazcę proszę o tel. 
506-67. Zawartość bardzo 
ważna. 79352®

Zaginął owczarek alzacki 
suka. Tel. 32-13-70. Bucz-
ka 8. 79200g I

Wykonuję rysunki tech­
niczne. Krawczyk, tel. 
759-01 wewn. 415. 78233g

Atrakcyjny biały kożuch 
damski, zagraniczny 
sprzedam. Plac Wielko­
polski 3 m. 33 godz. 14—20. 

79391,g

Dacię, rocznik 1975, stan 
idealny, sprzedam. Tel. 
521-73. 79821®

Warsztat 40 mł, do wy­
najęcia. Bojanowska 18a. 

T9171g

Oddam w dzierżawę 0,6 
ha ziemi ornej, ogrodzo­
nej, woda, domek gospo­
darczy, blisko Poznania. 
Oferty — „Prasa”, Grun­
waldzka 19 dla 79154gz

różne
. •• <

a

Fiata 126p rok produkcji 
1977 sprzedam. Tel. 463-20. 

79275g

Młode małżeństwo bez­
dzietne, poszukuje poko­
ju. Oferty „Prasa”, Grun 
waldzka 19 dla 79172g.

Introligatornia, Madaj- 
czyk — Przybył, Poznań, 
ul. Kasztelańska 11, tel. 
67-11-48, połeć a usługi w 
zakresie wszelkich prac 
i ntr ol igattor sk i c h.

78949g

13

Zastawę UOOp, nową — 
gwarancja sprzedam. Po­
znań, ul. Dąbrowskiego

Oddam lokal 35 m2. na 
cichy przemysł. Oferty 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 79209g.

Nowe czarne karakuły 
na średnią figurę sprze­
dam, tel. 443-64 po godz.

285 godz. 16—18. 7897 3g

Sprzedam dom jednoro­
dzinny i szklarnię pod 
Poznaniem. Oferty „Pra­
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
79199g.

31 grudnia ubr. przybłą-

17. 79343g

Renault R4 rocznik 1971 
sprzedam. Os. Zwycię­
stwa 11 m. 66. 78835g

Prawnik poszukuje po­
koju z łazienką. Oferty 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 79217g.

kał 
pies.

się duży brązowy
Wiadomość.

407-78, po godz. 15.
tel.

79272®

Wyklejam fototapety o- 
raz wszelkie tapety im­
portowane. Wykonuję pra 
ce malarskie o wysokim 
standardzie, na tynkach 
zwykłych i sztablaturach, 
z własnym materiałem. 
Krotofil, ul. Bożeny 4.

79205g

Dnia 11 stycznia 1979 r. zmarła, opatrzona 
Sakramentami św., nasza najdroższa siostra, 
szwagierka, bratowa i ciocia, przeżywszy lat 82,

10 stycznia 1979 roku zmarła

CZESŁAWA OLSZEWSKA
Msza św. odbędzie się w poniedziałek, 15 bm. 

o godz 13 w kościele farnym, po czym pogrzeb 
na cmentarzu przy kościele farnym w Śremie.

W głębokim smutku pogrążona
RODZINA

HALINA WINOWICZ
utalentowana instruktorka, inscenizator 1 reży­

ser amatorskich zespołów teatralnych.
Pogrzeb odbędzie się we wtorek, 16 bm. o go­

dzinie 15.10 na cmentarzu janikowskim, 
o czym z wielkim żalem zawiadamia 
kochające Ją

7984Sg

Z głębokim żalem 
l1 stycznia 1979 roku 
nasz najukochańszy

zawiadamiamy, że w dniu 
zmarł mój najdroższy mąż, 
tatuś, teść i dziadek

HENRYK
Pogrzeb odbędzie 

roku o godz. 14 na

MACIEJEWSKI
się w dn«iu 15 stycznia 1979 
cmentarzu w Czerniejewie.

RODZINA
U9-K3

j, W dniu 12 stycznia 1979 r. zginęła śmiercią 
T tragiczną w 8 wiośnie życia, nasza najdroż­
sza, nigdy n.ieza,pomniaina, jedyna córeczka, 
wnuczkami ukochana siostrzenica, śp.

basieNka paraficz
Pogrzeb odbędzie się we wtorek, 16 bm. o go­

dzinne 15 na cmentarzu w Smochowicach.
W głębokim smutku pogrążeni

rodzice i rodzina
79835®

tDnia 10 stycznia 1979 r. zmarła, opatrzona 
Sakramentami św., nasza kochana mamusia,

teściowa, babcia i 
śp.

prababcia, w 99 roku życia,

MARIA JASKOWIAK
Pogrzeb odbędzie się we wtorek, 16 bm. o go-

dżinie 8.10 na cmentarzu na Junikowie.

129-U3

4. Dnia 11 stycznia 1979 r. zmairła moja naj- 
I ukóchańsza żona, mamusia, teściowa, bab­

cia, siostra, bratowa, ciocia i szwagierka, śp.

STANISŁAWA NAPIERAŁA
z domu Nowakowska

Pogrzeb odbędzie się we wtorek. 16 bm. o go­
dzinie 13 na cmentarzu w Lusowie.

W głębokim żalu pogrążony

mąż z rodziną
79841®

14. Dnia 12 stycznia 1979 r. zmarł nagle prze- 
I żywszy lat 58 namaszczony Olejami św., 
b mój najdroższy mąż i przyjaciel, ukochany ta- 

g tuś, brat, szwagier, wujek i dziadek, śp.

MARIAN FIKSA
architekt

Msza św. odbędzie się we wtorek, 16 bm. o 
dżinie 12 w kaplicy cmentarnej w Mosinie, 
czym pogrzeb.

go- 
po

Żona z dziećmi
79829g

4- Dnia 12 stycznia 1979 r. zmarł nagle przc- 
I żywszy 72 lata nasz ukochany mąż, ojciec, 

dziadek, brat i wujek, śp.

EDMUND WALTER
Pogrzeb odbędzie się dnia 16 bm. o godz. 11.30 

na cmentarzu górczyńskim.
w

Autobus sprzed domu 
ul. Biedrzyckiego 11 m.

smutku pogrążona 
RODZINA
żałoby o godz. 11.15,

6. 79831®

tDnia 12 stycznia 1979 r. zmarł, opatrzony 
Sakramentami św., kochany mąż, ojciec, 
dziadek, brat i szwagier, śp.

dr med. PIOTR KOWALIK

SPAWAĆ ZY GAZOWYCH i ELEKTRYCZNYCH
Ślusarzy • spawaczy
BLACHARZY
MONTERÓW INSTAL. SANIT. i C. O.
ELEKTROMONTERÓW
MASZYNISTÓW KOPAREK
MASZYNISTĘ 
MASZYNISTĘ 
KIEROWCÓW 
PALACZY C. 
DOZORC OW

DŹWIGU 
SPYCHACZA 
t II kat. prawa jazdy 

O.

SPRZĄTACZKI
PRACOWNIKÓW PŁACOWO - MAGAZYNOWYCH

Zgłoszenia przyjmuje kierownictwo grupy robót PRIMBR 
w Ostrowie Wlkp., ul. Nowa 2 — tel. 635-50.

423T-K1

Cyklinowanie. Szaj, tel.
673-814. 79192g
Przewozy — specjalność 
przeprowadzki, pianina, 
fortepiany. Kamiński, te

Poszukuję dostawcy atra 
kcyjnego pbuwia. Oferty: 
Sulechów SS-100, Żwirki 
i Wigury 3, tel. 20-57.

78578g
lefon 436-31.

tel. 649-83. 78176g
Cyklinowanie, Jemdraszek,

ciak. 794 Uig

Przyjmuję zamówienia na

nig, tel.. 647-79. 7870 Ig

rozsadę 
vcrmun 
Poznań, 
707-25.

Samotni — oferty w Biu­
rze Matrymonialnym

Żona z dziećmi
7984óg

Nowoczesne spodnie mę­
skie. Wyrób, sprzedaż, 
usługi. Roman Smaruj, 
Zgoda 18 (Górczyn). 79393g

pomidorów Re- 
ulepsizony. 61-312 
Glebowa 28. tel: 

76310g

„Swatka” 90-434
Piotrkowska 133.

Zlecę wykonanie form do 
tworzyw sztucznych. Tel. 
736-14 lub oferty „Pra­
sa”, Grunwaldzka 19, dla 
78993®.

Zakład malarski - tapc- 
ciarski, tel. 603-61 Płokarz 

78743g

Uszczelnianie okien taś- 
mą aluminiową wykonu­
je WUSP, tel. 843-56 Wi-

Parkiety bezpyłowo cykli 
nu je, lakieruje Zakład 
Usługowy, Zygmunt Koe-

7896Gg

Łódź,

Dawniej ul. Kniewskiego 7A. \ 128-U3
BSD

przeżywszy lat 68

STEFAN FLORKOWSKI

Ul. Jackowskiego 35 m. 12. M2-UE

FRANCISZEK WODKIEWICZ

Poznam pannę do lat 28, 
średniego wzrostu, z za­
wodem. Cel matrymonial 
ny. Oferty „Pr^ą”, Grun 
waldzka 19 dla 78963®.

a- Dnia 9 stycznia 1979 r. zmarła w wieku 86 lat 
nasza droga szwagierka, ciocia i Kużynką, 

śp.

4- Dnia 12 stycznia 1979 r. zmarł w wieku 72 lat 
I mój drogi mąż, nasz ojciec, teść i dżiadek, 
śp.

Pogrzeb odbędzie się dnia 17 bm. o godz. 14 
na cmentarzu na Miłostowie.

W głębokim żalu pogrążona 
żona z dziećmi i rodziną

4. Dnia 11 stycznia 1979 r. zmarł mój najdreż- 
I szy mąż, nasz ojciec, teść i dziadek, ip.

JOZEF STARCZEWSKI

HELENA NOWAK
Pogrzeb odbędzie się dńia 17 bm. o godz. M.9B 

na cmentarzu junikowskim.
W smutku pogrążona

m. 14.

JAN WALICH

na

MARIA KASZKOWIAK

Ul Pamiątkowa 1 m. 40.

Córki z rodziną
79828®

121-U3

79814® Ul Szamarzewskiego 16 m. 8.

Pogrzeb odbędzie się w 
dżinie 12.30 na cmentarzu

środę, 17 bm. o go- 
junikowskim.

Os. Oświecenia 9 m. 2
(dawniej ul. Kościelna 26).

grono przyjaciół
79801g

Opalcndcka 10 m. 1.
ranraRnasHBBiMMBiB

tDnia 9 stycznia 1979 r. odeszła od nas. nigdy 
niezapomniana<, nasza najdroższa mateczka, 
teściowa i babunia, śp.

TERESA GIBORSKA 
emerytowana nauczycielka

Pogrzeb odbędzie się w poniedziałek, 
o godz. 15 na cmentarzu na Starołęce.

RODZIN
Ul. Szamarzewskiego 37 m. 18.

15 bm.

79743g

Cyklinowanie, 
Łagodzki.

tel. 204-700 
7918'dg

Wypożyczalnia sukien, we
lonów, nakryć do chrztu.
Poznańska 44, Swobod a.

tDnia 12 stycznia 1979 r. zmarrł po ciężkiej 
chorobie przeżywszy 58 lat nasz ukochany 

mąż, ojciec, dziadek
tDnia 10 stycznia 1979 r. zmarła przeżywszy 

lat 75 ukochana matka, teściowa i babcia, 
śp.

FELIKS KUJAWA KAZIMIERA WAŁĄCZEK
Pogrzeb 

o godz. 14 
znańska.

odbędzie się w poniedziałek, 16 bm. 
na cmentarzu w Swarzędzu, ul. Po-

W smutku pogrążona 
żona x dziećmi i wnuczkami 

79832g

tZ największym bólem zawiadamiamy, że 
dnia 10 stycznia 1979 r. zmarł mój najdroż­
szy mąż. nasz najukochańszy tatuś, śp.

Zdzisław EWERTOWSKI

Pogrzeb odbył się 13
W

bm. w Rogoźnie.
smutku pogrążona
żona z synami

132-K3

tDnia 13 stycznia 1979 roku zmarł, opatrzo­
ny Sak rani lent a mi św. długoletni pioboszcz 

jairaczewski, śp.

KSIĄDZ KANONIK
STEFAN KRYSIŃSKI

Wyprowadzenie zwłok do kościoła 
czewie odbędzie się we wtorek, 16 bm. o go­
dzinie 16. pogrzeb w środę, 17 bm. o godz. 14.

Prosimy o pamięć w modlitwie.
Księża Dekanatu Boreckiego

79843®

a. Dnia 12 stycznia 1979 r. zmarła nagle w 65 
I roku życia nasza
wa, babcia, śp.

LUDWIKA
z domu

ukochana matka, teścio­

FORTUNIAK
Falkowska

Pogrzeb odbędzie się we wtorek, 16 bm. o go­
dzinie 14 JO na cmentarzu junikowskim.

W smutku pogrążona

Prosimy o nlcskładanie kondolencji.
79844 g

tDnia 11 stycznia 1979 r. zmarła w 89 roku ży­
cia nasza najdroższa i niezapomniana ma­

ma, teściowa, babunia, prababcia i ciocia, śp.

STANISŁAWA KONIECZNA
z domu Stankowska

Pogrzeb odbędzie się w 
dżinie 15.50 na cmentarzu

Poznań, ul. Kilińskiego 10

4. Dnia 8 stycznia 1979 r. zmarł nasz ukochany 
I ojciec, teść, dziadek i pradziadek, śp.

STANISŁAW FIGAS
Pogrzeb odbędzie się we wtorek, dnia 16 bm. 

o godz. 13.10 na cmentarzu junikowskim.
W smutku pogrążony

syn z rodziną

Pogrzeb odbędzie snę w środę, 17 bm. o go­
dzinie 8.56 na cmentarzu janikowskim.

Pogrążomy w smutku 
syn z rodziną 

- 143-U3

tDnia 11 grudnia 1979 r. zmarł nagle kocha­
ny ojciec, teść i dziadek, śp.

Pogrzeb odbędzie się w środę, 17 bm. o go­
dzinie 9.30 na cmentarzu junikowskim.

W smutku pogrążona

144-U3

tDnia 9 stycznia 1979 r. zmarła, opatrzona 
Sak ram en tam i św^ przeżywszy lat 32 nasza 
kochana ciocia, śp.

STEFANIA SZCZEPAŃSKA
Pogrzeb odbędzie się w środę, 17 bm. o go­

dzinie 10.50 na cmentarzu janikowskim.

Ul. Sielska 13, dawniej Ściegiennego 13. 
,,   __________ 127-U 3

4. Dnia 9 stycznia 1979 r. przeżywszy lat 86, 
I zmarła nasza kochana mama, teściowa, bab­
cia i prababcia, śp.

środę, 17 bm. o go- 
junikowskim.

RODZINA
1B5-U3

tW dniu 11 stycznia 1979 r. w 95 roku życia 
zmarł, śp.

ANDRZEJ SZYMANIAK
powstaniec wielkopolski, członek ZBoWiD, 

odznaczony Krzyżem Kawalerskim 
Orderu Odrodzenia Polski.

Pogrzeb odbędzie się w poniedziałek, 15 brti. 
o godz. 11.30 na cmentarzu górczyńskim.

W smutku pogrążeni
synowie z rodziną

79771g

4- W dniu 8 stycznia 1979 r. zasnęła w Bogu 
I w wieku lat 93 nasza ukochana matka, teś­
ciowa, babcia i prababcia, śp.

MARIANNA MATUSZCZAK
Pogrzeb odbędzie się we wtorek, dnia Id bm. 

o godz. 11.50 na cmentarzu junikowskim.
Pogrążona w smutku

RODZINA

90-U3
Ul Poznańska 46/48 m. 7.

tDnia 9 stycznia 1979 r. zasnął w Bogu, prze­
żywszy 73 lata nasz kochany mąż, ojciec 

i dziadek,

FRANCISZEK FRASZEWSKI

tDnia 8 stycznia 1979 roku zmarła, opatrzona 
Sakramentami św., nasza najdroższa ma­

musia, teściowa i babunia, przeżywszy lat 71, 
śp.

BRONISŁAWA MENDEL
Pogrzeb odbędzie się w poniedziałek, 15 bm. 

o godz. 11 w Golańczy.
Strapiona

Gołańcz k. Wągrowca.
żona z rodziną

79333®

Pogrzeb odbędzie się w środę, 17 bm. o go­
dzinie 13.10 na cmentarzu junikowskim.

Pogrążona w smutku
żona z rodziną

Pogrzeb odbędzie się we wtorek, dnia 16 bm. 
o godz. 10.50 na cmentarzu janikowskim.

W smutku pogrążona

Ul Szamarzewskiego 80. 91-U3

Przyjmujemy zamówienia 
na deski podłogowe — ele 
menty na schody z drze­
wa liściastego i iglastego 
— sztachety na pło-t ora,z 
pompsty do wag towaro- 
wych z drewna twardego. 
Wszystko wg życzonych 
grubości i długości. Sto­
larnia I. Metzler, 64-207 
Kaszczor, tel. 84. 1713p

Miła, rezolutna, gospo­
darna, panna 34-letnia, 
wykształcenie średnie te 
chniczne, prawo jazdy, o- 
szczędności, w planie pry 
watne przedsiębiorstwo, 
pozna kulturalnego i 
przedsiębiorczego kawa­
lera około 35 lat, chętnie 
niepalącego. Cel matry­
monialny. Oferty „Pra­
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
18O4p.

Rzemieślnik 39-lstni, po­
zna pannę do lat 27 z Po 
znania, chętnie z miesz­
kaniem, Cel matrymonłal 
ny. Oferty „Prasa”, Grun. 
waldzka 19 dla 78988g.

Rencista bez nałogów, 
średnie wykształcenie, 71- 
Ictni, nieruchomość.- w 
Poznaniu,- poślubi samot­
ną. uczciwą oanią do lat 
65. Oferty „Prasa”, Grun 
waldzka 19 dla 79168®.

Kanitan Żeglugi Wielkiej, 
Polak, mieszkający w Da 
nii, lat 56, poszukuje w 
celu matrymonialnym kan 
dydatki do lat 40, na.ichęt 
niej lekarki, przez Biuro 
Matrymonialne „Małżeń­
stwo”, Poznań, ul. Libel 
ta 29. 76811®

tDnia 11 stycznia 1679 r. zmarł, ó<patrzony
Sakramentami św., mój kochany mąż, nasz 

troskliwy ojciec, teść, dziadek, brit, szwagier 
i wujek, przeżywszy lat 74, śp.

ANTONI LISIECKI
Msza św. odbędzie się we wtorek. 16 bm. o ga­

dzinie 10.30 w kaplicy w Zegrzu, pogrzeb « go­
dzinie 12 na Miłostowie.

Autobus odjedzie sprzed kaplicy.
W smutku pogrążona

RODZINA

tDnia 13 stycznia 1979 r. zmarł nagle, 
maszczony Olejami św., najdroższy mąż, 
ciec, teść, dziadek,---------------- • ' *-

Pogrzc b od b ed zie 
dżinie 12 z kaplicy

się w środę. 17 bm. e 
w Murowanej Goślinie.

na- 
oj-

Pogrzeb odbędzie się dnia 17 bm. O godz. 15.IB 
na cmentarzu junikowskim.

W smutku pogrążona
żona z rodziną
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Brązowy medal 
B. Kramera

Polscy lodowi żeglarze wra­
cają z XI bojerowych mi­
strzostw Europy zakończonych 
na jeziorze Neusiedlersee z jed 
nym medalem — brązowym, 
wywalczonym przez Bogdana 
Kramera. Jest to już drugi 
medal ME w kolekcji dziesią­
tego sportowca Polski w roku 
1978. (PAP)

Ostatni kupon 
w plebiscycie „Głosu"

„GLOS WIELKOPOLSKI** 
skrytka pocztowa 1074

60-959 Poznań

KUPON PLEBISCYTOWY
NAJLEPSZY PIŁKARZ 

WIELKOPOLSKI 1973’
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Dzisiaj zamieszczamy ostat­
ni kupon w organizowanym 
przez nasza redakcje plebiscy­
cie na najlepszego piłkarza 
Wielkopolski w 1978 iroku. Os 
tatniim dniem, w którym przyj 
mować będziemy plebiscyto­
we kupony jest środa — 17 
bm. Wśród uczestników plebi 
scytu inoziosujemy karty -wol­
nego wstępu na imprezy, or- 
ganiiźowane w bieżącym roku 
przez Lecha. Olimpie i Wairtę. 
Masz adres: „Głos Wielkopol­
ski”. skrytka pocztowa 1074, 
60-959 Poznali. (—)

Po zwycięstwach nad Legią i Startem

Koszykarze Lecha liderami
Bardzo efektownie wznowi­

li no czterotygodniowej przer­
wie rozgrywki koszykarze Le­
cha. odnosząc zdecydowane 
zwycięstwa nad Legią Warsza 
wa 112:94 (63:54) i Startem 
Lublin 121:98 (63:42). Dzięki 
tym wygranym, poznański ze­
spół objął prowadzenie w ta­
beli.

Po zakończeniu spotkania 
Lecha z Legią publiczność o'Pu 
szczała salę przy ul. Ghwiał- 
kowskiegb w pełni usatysfak­
cjonowana nie tylko wynikiem 
meczu, ale również grą zapre­
zentowaną przez poznański ze 
sipół. Pęznaniacy przystąpili do 
tego pojedynku bez Płaszcza­
ka i Maseroka, Tybinkowski, 
choć siedział na ławce, w ogóle 
nie wyszedł na boisko. Po raz 
pierwszy natomiast w bieżą­
cym sezonie w poznańskiej dru 
żynie ujrzeliśmy Kostenckiego.

Dysponujący bardzo dobry­
mi warunkami fizycznymi le­
gioniści, jedynie przez począt­
kowe 15 minut prowadzili z 
gospodarzami wyrównaną wal 
kę, obejmując nawet w kilku 
momentach prowadzenie. Zryw 
Lecha w ostatnich minutach 
przed przerwą pozwolił mu 
oderwać się od rywali. Po 
zmianie stron poznaniacy 
zwiększyli swoją przewagę do 
kilkunastu punktów, i do koń 
ca meczu utrzymywali korzy­
stną dla siiebie różnicę.

Mecz z Legią był kolejnym 
już pojedynkiem, w którym 
Lech udowodnił, że jest w tym 
sezonie w wysokiej formie. 
Drużyna prezentuje grę dyna 
miczną, z polotem, i nastawio 
na jest głównie na ofensywę, 
co bardzo podoba się publicz­
ności. Jak- zwykle indywidua! 
nością na boisku był Kijewski, 
który pokazał wiele zagrań naj 
wyższej klasy. Słowa uznania 
za sobotni mecz należą się też 
drugiemu rozgrywającemu le- 
chitów — Glince. Zawodnikiem, 
który miał bardzo duży wpływ 
na Końcowy, korzystny dla 
Lechą rezultat meczu, był 

świetnie spisujący się pod ta­
blicą Tyranowski. Wygrał 
on zdecydowanie bezpośredni 
pojedynek z wyższym od sie- 
bie o kilka centymetrów człon 
kiem kadry narodowej — Cia 
kiem. W Legii za umiejętności 
strzeleckie wyróżnić należy 
Raczka i Ogrodowczyka.

Punkty dla Lecha zdobyli: Kijew 
ski 33, Tyranowski 22, Glinka 18, 
Durejko 17, Kosteneki 18, Nowak 
4, Pluciński 2. Dla Legii: Raczek 
32, Ogrodowczyk 26, Prokop 10, 
Sieradzan i Ciak po 8, Lewairdow 
s-ki 6, Michalski 4.

Mecz ze Startem lechioi roz 
wczęla z ogromnym rmoetem 
■i już w 3 minucie spotkania 
objęli prowadzenie 13:2. 
Wprawdzie lubliimiia-nie w kil­
ka minut później doprowadzili 
do stanu remisowego (20:20), 
lecz było to wszystko na co 
mógł się wczoraj zdobyć zes­
pół gości. Kiedy w 16 minu­
cie pojedynku Lech prowadził 
52:32, a boisko za pięć prze­
winień osobistych opuścić mu 
siał czołowy zawodnik Startu 
— Mulak, losy meczu były 
już przesądzone, a jedyną nie 
wiadomą stanowiły rozmiary 
zwycięstwa.

Start, który w sobotę poko­
nał w Gdańsku mistrza Pol­
ski — Wybrzeże, w Poznaniu 
zaprezentował sie przeciętnie 
i nie mógł nawiązać z dobrze 
dysponowanym zespołem gos­
podarzy wyrównanej walki. 
Lechici przewyższali gości 
pod każdym względem. Znów 
świetną partię rozegrał Kijew 
ski, mający ogromne wspar- 
cue w bandzo dobrze grającym 
Glince. Znacznie lepszą niż w 
sobotę skutecznością impono- 
•wał Durejko. Mecz, choć ze 
względu na duża przewagę 
gospodarzy pozbawiony był 
emocji, mógł się podobać ze 
względu na wldowksikiową grę.

W drużynie gośai wystąpił 
ciemnioskóry zawodnik z USA 
Washington i s-zybko zyskał 
sobie sympatię Widowni. Jest 
to ko.szvkarz bardzo dobrze 
wyszkolony technicznie- mają­
cy bogaty repertuar efektow-

Eugeniusz Kijewski zdobywa ko­
lejne punkty w meczu z Legią.

Fot. — R. Królak

nych podań i niezły rzut z 
nółdvstansu. Z pewnością na­
leżeć będzie do czołowych ko 
szykairzy w naszej lidze.

Punkty dla Lecha zdobyli: Ki­
jewski 40, Durejko 33, Kosteneki 
16, Glinka 14, Kiełbasiewicz 6, Ne 
wak i Tyranowski po 4, Pawel- 
czak i Pluciński po 2. Dla Star­
tu: Washington 26. Szarata 19. 
Dąbrowski i Pyszntak po 13, Mu- 
lak i Ignerski po 8, Żytkowski 6, 
Niemiec 4, Parzymięs 2. (wił)

I LIGA MĘŻCZYZN

Śląsk — Wisła 95:92
Slask — Resoyia 88:81
ŁKS — Resoyia 73:78
ŁKS — Wisła 63:72
Lech — Legia 112:94
Lech — Start 121:98
Wybrzeże — Legia 112:75
Wybrzeże — Start 93:98
Tu.rów — Górnik 72:71

1. Lech 7 13 743—653
2. Wisła 7 12 599—557
3. Śląsk 7 12 626—610
4. Start 8 12 684—68G
5. Legia 8 12 750—7G 4
6. Resovia 7 11 610—534
7. Wybrzeże 7 11 629—606
8. Górnik 7 9 622—653
9. Turów 7 9 513—623

10. ŁKS 7 7 503—595

Olimpia uległa Spójni

Sensacyjna wygrana lechitek z Wisł^
W I lidze koszykówki kobiet 

doszło w sobotę do sporej sen 
sacji, której sprawczyniami 
były zawodniczki poznańskie­
go Lecha. Pokonały one w Kra 
kowie będącą po 16 meczacn 
bez porażki krakowską Wisłę 
79:53 (41:29). Lechitki w prze­
ciwieństwie. do Wisły zagrały 
wyśmienicie we wszystkich 
formacjach i ich zwycięstwo 
było bezdyskusyjne. Najwięcej 
punktów dla Lecha zdobyły. 
Stróżyna 26, Kąkol 15 i Lewan 
dowska 11.

Jedynym meczem I ligi ko- 
szykarek rozgrywanym w Po­
znaniu był pojedynek Olimpii 
z gdańską Spójnią. Zakończył 
się on porażką poznanianek 
84:98 (44:49). Znaczna część 
pierwszej połowy spotkania 
nie wskazywała na to, że Spój 
nia odniesie wysokie zwycię­
stwo. Grające bardzo rozważ­
nie gwardzistki, w których sze 
regach wyróżniała się Olejni­
czak, utrzymywały przez kil­
kanaście minut minimalną prze 
wagę. Dopiero przed przerwą 
gdańszczanki dzięki agresyw­
nemu kryciu wykorzystały kil 
ką błędów poznanianek i obję 
ły prowadzenie.

Niestety, również po przer­
wie obserwowaliśmy okres nie 
najlepszej gry Olimpii. Foczy 
nania poznanianek były chao­
tyczne, a wszystkie błędy gdań 
szczanki Wykorzystały skwa­
pliwie, i uzyskały kilkanaście 
punktów przewagi. Chociaż ko 
szykarki Olimpii zaczęły póź- 
rćej gnać lepiej, tej straty mie

W Pucharze Europy koszykarek
Nie powiodło się kosizykair- 

kom AZS Poznań w pierw­
szym występie w ćwierćfinale 
Pucharu Europy, które uległy 
obrończyniom trofeum, GEAS 
Sesto Sam Giovaininś 63:77. W 
drugim spotkaniu grupy „A” 
Crvęna Zvezda Belgrad po­
konała CUC Clermont Fer- 
ramd 77:69 (42:31). Najwięcej 
punktów dla Crvenei Zvezdv 
zdobyły feprezenstamitkil Jugo- 

udało im się zniwelować. Spój­
nia była bowiem w sobotę nie 
źle dysponowana i celne rzu­
ty z półdystansu Gorzelanej, 
Michalak, a przede wszystkim 
bardzo dobrze grającej Gert- 
chen, pozwoliły jej odnieść prze 
konywające zwycięstwo.

Punkty dla Olimpii zdobyły: 
Linka 18, Wożniak 14, Olejniczak 
13, Zegrodnik 12, Stęsik 10, Mań- 
czak 8, Milachowska 7, Kowal­
czyk 2. Dla Spójni: Gertchen 27, 
Gorzelana 16, Michalak i Bogdań­
ska po 14, Cichocka, Zagórska i 
Wojciechowska po 8, Konwent 3,

Kolejny zawód w meczu wy 
jazdowym sprawiły koszykar- 
ki AZS, ulegając w Brzegu 
Stali 82:95 (43:53). O porażce 
poznanianek zadecydowała sła 
bą gra w obronie oraz duża 
liczba straconych piłek. Najwię 
cej punktów dla AZS uzyskały, 
Komorowska 25, Wiśniewska 
18 i Gumowska 13.

I LIGA KOBIET

ŁKS — AZS W-w* 68:M
IKS — AZS Lublin M:85
Włókniarz — AZS Lublin 101:65
Włókniarz — AZS W-wa 60:41
Stal — AZS P-ń 95:82
Stal — Lech 81:57
Wisła — Lech 53:79
Wisła — AZS P-ń 94:65
Olimpia — Spójnia 84:98

TABELA KOŃCOWA TI RUNDY 

1.
2. Spójnia
3. ŁKS
4. AZS P-ń
5. Lech
6. Stal
7. Włókniarz
8. Olimpia
9. AZS W-wa

10. AZS Lublin

18 35 1457—1114 
18 32 1455—1214 
18 32 1438—1239 
18 27 1477—1437 
18 26 1266—1284 
18 26 1315—138!
18 25 1185—1216 
18 25 1336-112!
18 21 1083—1331 
18 21 1260-1598

sławili — Djuikoviic 30 i Pekw 
19. a dla Ćlermont — Way- 
ment 27 i Joly 16. Nikłą poraj 
kę zawdzięczają Francuzki do 
kładnemu rozgrywaniu piłki i 
celnym rzutom z półdystansu 
Joly i Sallois.

Wyniikti grupy „B”: Minto 
Pemilk — Sparta Praga 70:68, 
BSE Budapeszt — Intima 
Barcelona 89:67. (PAP)

P. Fijas pokonany
- przez A. Zaryckiego
Piotr Fijas, który talk śwfet 

nie spisał się w Turnieju Czte 
rech Skoczni znalazł pogrom­
cę. Okazał się nim dwubosta 
Andrzej Za,rycki... który w piąt­
kowym konkursie na skoczni 
„Skalite” w Szczyrku wyka­
zał świetna formę.

Na starcie poza 'mistrzem 
Polski niedysponowanym Sta- 
nisławem Bobakiem stanęła 
cała czołówka krajowa. Skocz 
nia została świetnie przygoto­
wana. a konkurs dostarczył 
wielu emocji.. W 1 kolejce Hen 
ryk Tajner skoczył 83 m, a

Lekkoatleci rozpoczęli
starty

Poznańscy lekkoatleci roz­
poczęli wczoraj starty w sezo­
nie halowym. W pierwszej im 
prezie rozgrywanej w hali tar 
gowej nr 5 uczestniczyło po­
nad IGO zawodniczek i zawod­
ników zaliczanych do kategorii 
juniorów młodszych. Niestety 
niedzielne halowe mistrzostwa 
okręgu w tej kategorin wieko­
wej nie przyniosły zadowala­
jących wyników.

Na uwagę zasługuje właści­
wie tylko rezultat zwyciężczy­
ni biegu na dystansie 60 m — 
Doroty Nowak z Olimpii — 
7,9 sek. W biegu na tym sa­
mym dystansie wśród chłop- 

i ców zwyciężył Piotr Żalisz 
przed. Wiesławem Naderżą 
<obaj AZS Poznań) w tym sa 
mym czasie 7,2 sek.

Wyniki uzyskane w pozosta 
łych konkurencjach były bar­
dzo przeciętne. Zwyciężczynie 
poszczególnych konkurencji 

więc o 0,5 m lepiej od rekor­
du skoczni, ale miał upadek. 
Chwile później Piotr Fijais 
uzyskał 79 m w dobrym stylu, 
a Stanisław Pawłusiak miał 
79,5 m. Natomiast Andrzej Za 
rycki Po świetnym wyjściu z 
progu i dobrym stylowo sko­
ku. wyrównał wynikiem 83,5 
m rekord skoczni, należący do 
Fina Tuhkanena.

W drugiej serii Fijas uzy­
skał 80,5 m. ale Ząirycki sko­
kiem na odległość 78,5 m nie 
dał sobie odebrać zwycięstwa.

PAP

w hali
wśród dziewcząt uzyskały nastę 
pujące rezultaty: na 60 m ppł. 
Iwona Borucka (A^S Poznań) 
— 9,1 sek., w skoku wzwyż 
Hanna Kucharzewska (Olim­
pia) — 145 cm, w skoku w dal 
Teresa Tomikowiak (MKS Sza 
motuły) — 461 cm. Wśród 
chłopców zwycięzcy uzyskali 
wyniki: w biegu na 60 m ppŁ 
Andrzej Meinhold (Energetvk$ 
— 8,7 sek, w skoku w dal Woj 
ciech Kędziora (Juvenia Pusz 
czykowo) — 626 cm w skoku 
wzwyż Wiesław Rosiński 
(Orkan) — 175 cm i w skoku o 
tyczce Piotr Żalisz (AZS) — 
360 cm.

W następną niedzielę w hali 
targowej nr 5 przeprowadzone 
zostaną lekkoatletyczne mi­
strzostwa okręgu w kategorii 
juniorów, za dwa tygodnie se 
nioręw, a w lutym młodzików, 

(rk)

Niepowodzenia Turniej ,,Mastersu
pod siatką

Lider polskiej ekstraklasy 
siatkainzy nie miał zbyt trud­
nej drogi do półfinału rozgiry 
wek o Puchar Zdobywców Pu 
chatrów. Na tvm jednak sracze- 
blu zakończa chyba jednak 
1 lutnicy swoja pucharową ka- 
rierę^ W pierwszym meczu 
półfilnałowym, Hutnik prze- 
arał na własnym terenie z ru 
tvnowanvm zespołem Diinamo 
Bukareszt 1:3 (13:15, 15:13, 
9:15, 7:15).

W pierwszym półfinałowym 
meczu Pucharu Europy, roze­
granym w Sofii, siatkarki 
miejscowego klubu CSKA wv 
grały z Czarnymi Słupsk 3:1 
'15:10, 12:15, 15:7. 15:9).

PAP

A. Moser 
znów najszybsza

W szwajcarskiej miejscowo­
ści les Diablerets odbył się 
bieg zjazdowy kobiet zalicza­
ny do Pucharu Świata. Na tra 
się długości 2100 m pnzy róż­
nicy wziniesteń 505 m, triumfo 
wała bezkonkureincyjna Arme­
nia,rie Moser (Austria) — 
1.28,83, która uzyskiwała rów 
nież najlepsze międzyczasy. 
Moser wyprzedziła reprezen­
tantkę RFN — Evi Mitter- 
maier o 1>81 sek., natomiast 
trzecia na mecie — Marie- 
Theres Nadig (Szwajcaria) 
miała czas gorszy o prawie 2,5 
sek. Dzięki zwycięstwu Moser 
prowadził w Pucharze Świata, 
wyprzedzając Nadig o 10 nkt.

PAP

W swym ostatnim występie 
w turnieju o Puchar Bałtyku 
w Danii, polscy pałkarze ręcz 
ni przegrali w spotkaniu o 3 
miejsce w Kalundlborgu z 
ZSRR 11:23 (6:13).

Bramki dla Polski zdobyli: 
Alfred Kałuziński i Jerzy Ku-

W. Hbak i T. Okker w finale debla
W drugim dniu odbywają­

cego się w Nowym Jorku te­
nisowego turnieju „Masters”, 
doszło do sporej niiespodziian- 
ki. Z turnieju wyeliminowany 
został wielki faworyt, ubiegło 
ręczny zwycięzca turnieju 
,,Masters” — Jimmy Oonnors. 
Connors wycofał się z gry w 
pojedynku z innym Ameryka­
ninem — Johnem McEnroe. 
Pierwszego seta wygrał 
McEnroe 7:5, a w drugim pró 
wadził 3:0. W tym momencie 
Ccnnors skreczował wskutek 
bolesnego obtarcia nogi. Dy­
żurny lekarz turnieju oświad­
czył. że decyzja Connorsa by­
ła słuszna,, gdyż nawet w 
mzypadku dokończenia gry z 
McEnroe, Conniors nie byłby 
w stanie grać w następnych, 
pojedynkach. Kontuzja jest

J. Łuszczek ósmy 
w biegu o Puchar Świata
Rozegrany w sobotę w Reit 

im Winki bieg narciarski o 
Puchar Świata na dystansie 
15 km niespodziewanie przy­
niósł potrójny sukces Norwe­
gom. Zwyciężył Oddvar Braa 
przed Torę Gullenem i Lar­
sem Erikiem Eriiksenem oraz 
radzieckim biegaczem Wasilim 
Roczewem. Józef Łuszczek za 
jął ósme miejsce. W biegu 
tvm doszło do innych niespo- 
dzianek — radziecki biegacz 

Poiscy szczypiorniści na czwartym miejscu
leczka — po 3, Grzegorz Kos- powali drużynie
ma — 2 oraz (Jerzy Gairpiel, 
Daniel Waszkiewicz i Piotr 
C zaczka — po 1.

Polacy zdecydowanie ustę­

tak bolesna, że wymaga około 
dwutygodniowego leczenia.

Pierwszym finalistą finało­
wego turnieju Grand Prix 
„Masters” został Arthur 
Ashe. W półflnałe rozegranym 
w sobotę wieczorem czasu 
europejskiego, Ashe zwyciężył 
Br rana Gottf Kieda 7:5, 3:6 
6:3.

Późnym wieczorem w sobo­
tę rozegrano w nowojorskiej 
Madison Spuare Garden drugi 
półfinał tenisowego turniej a 
„Masters”. John McEnroe po­
konał w nim Eddie Dibbsa 
6:1, 6:4.

Zostali także wyłonieni fina 
liści gry podwójnej. Wojciech 
Fibak i Tom Okker grać będą 
z Johnem McEnroe i Peterem 
Flemingiem. (PAP)

Aleksander Bieljajew był do- 
piero 21, a hego rodak Sergiej 
Sawieldew — 25.

Po sobotnim biegu w klasv- 
fiKacji Pucharu Świata prowa 
dzi nadal Norweg Ovę Aunłi 

56 pkt. Dalsze miejsca zaj- 
mują. 2. Lars Erik Erikson 
(Norwegia) — 53, 3. MaunMio 
de Zolt (Włochy) — 46. 6. Jo­
zef Łuszczek (Polska)’ — 37 
pkt. (PAP) 

powali drużynie wicemistrzów 
świata i mistrzów olimpij- 
skichi wyraźnie mie wytrzy­
mując tumreju kondycyjnie.

Rekordy w La.
Podczas halowych zawodów 

lekkoatletycznych w College 
Park uzyskano kilka bardzo 
dobrych wyników. 19-letii 
Amerykanin Renaldo Nehe- 
miah przebiegł 60 jardów ppł 
w czasie — 7.02. Jest t^ naj­
lepszy wynik na świecie na 
tym dystansie, lepszy od po­
przedniego, należącego takżt 
do Nehemiaiha, o 0.05 sek.

Podczas zawodów lekkoatle­
tycznych w Auckland Runrun 
ka Natalia Marasescu. ustano­
wiła nieoficjalny rekord świa 
ta w biegu na dystansie 2000 
m, uzyskując czas — 5.39,0. 
Poprzedni rekordowy rezultat 
należał do Ludmiły Braginy 
(ZSRR) i wynosił — 5.43,2. Re 
kordowy rezultat zmierzono Ma 
rasescu podczas biegu na dy­
stansie 3000 m, który lekko- 
atletka rumuńska wygrała * 
czasie — 9.24,1. (PAP)

Warta bliska zdobycia 
halowego PP

Wczoj-aj odbył się w Pozna”111 
trzeci turniej klasyfikacyjny g'u 
py A (o miejsca 1—4) rozgryweK 
o halowy Puchar Polski w hokeiu 
na trawig. Przybliżył on znaczni* 
do ostatecznego zwycięstwa w s5' 
rii czterech turniejów (ostatni od 
będzie się 21 bm. w Bielsku-Bia­
łej) zespół Warty. Stało się tafc 
mimo że „zieloni” stracihi pic1,1*' 
sze punkty w o-becnych roagb*' 
kach przegrywając z Siemiane*''' 
czanką 7:13 (4:4). Wygrała om k*1 
nak dwa pozostałe mecze: AZS 
WSWF Katowice 14:4 (9:2) i z 
kalnym rywalem Pocztowcem 159 
(9:4). Drugie miejsce zajmie prawy 
dopodobnie Siemianowiczanka. 
ra zasygnalizowała w Poznani 
zwyżkę formy zwyciężając P°7>* 
tym bezpośredniego przeciwni’ 
w walce o trzecie miejsce Pocz­
towca 7:3 (5:2), ale niespodzicwa' 
nie przegrała z AZS WSWF H111 
(4:7). Poza tym Pocztowiec poko­
nał AZS WSWF 13:7 (6:3). W taibe 
li prowadzi Warta 9 gier 16 pk1' 
i stos, bramek 94:59, przed Sie- 
mianowiezanKą 9, 10, 77:74, Pocz­
towcem 9, 7, 65:71 i AZS WSW*' * 
3, 68:190. (ad}


